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(Korespondencya „Nowej Reformy11.)

Wiedeń, l y  stycznia.
Ju tro  zaczyna się nowa sesya parlam entu 

austriack iego . Szereg bardzo w ażnych spraw  
państwowych, społecznych i narodowych czeka 
załatw ienia. Budżet, kontyngent rekrutów , u s ta ­
wa o aneksy i Bośni i H ercegow iny, układ 
z T urcyą, k o n sty tu c ja  dla krajów  anektow a­
nych , upaustwowienie k o le i, ubezpieczenie 
społeczne, u staw a językowa dla Czech —  oto 
sp raw y najw ażniejsze obok wielu pomniejszych, 
k tó re  m ają być w najbliższych m iesiąeacn za­
łatw ione przez Izbę posłów. D la panam entu  
najzdrow szego, najpracow itszego, byłoby to już 
zadanie olbrzymie, a cóż dopiero mówić o p ar­
lam encie austryackim . rozbitym n a  27 stron­
nictw , nie m ających ani w iększości zorganizo­
wane!, ani rządu własnego, an i k ierow nictw a!

W szystk ie  wymienione tu ta j ustaw y są  na­
głe, term inow e: prowizoryum budżetowe upływ a 
w  czerwcu, pobór rekru tów  odbywa się na  wio­
snę, umowy z przedsiębiorstw am i kolejowemi o 
nabycie nowych sieci, zw iązane są z terminem, 
k tó ry  w krótce upływ a; Sejm bośniacki ma się 
już w m aju lub czerwcu zeb rać ; ra ty fikacya  
układu z T urcyą, putrzebną je s t już ze wzglę­
du na  bojkot i na ew entualną konferencya bał­
kań sk ą ; ubezpieczenie społeczne musi być uchw a­
lone, miliony ludności czekają już z upragnie­
niem na  tę  ustawię; stosunki w Czechach s ta ją  
się z każdym  dniem nieznośniejsze, nie można 
bowiem utrzym ać k ra ju  całego w ciągłym s ta ­
nie rozdrażnienia i podniecenia i nie można 
też  w państw ie konsty tucyjnem  wiecznie rzą­
dzić sądam i doraźnemi, U regulow anie stosunków 
językow ych w Czechach je s t więc pierwszorzęd­
ną ii p ilną koniecznością. Nie należy nadto  za­
pominać, że reform a podatkow a, ustaw a wód- 
czana, tra k ta ty  handlowce z państw am i balkań- 
ssierni p rzy jdą w tym czasie znowu na porzą­
dek dzienny. P otrzeba więc nie tylko dobrej 
wnh parlam entu, ale i czasu n a  załatw ienie tylu 
spraw' doniosłych. K ażdy dzień pow inicnby od­
powiednio być w yzyskany.

W  parlam encie austryackim  atoli dzieje się 
oczywiście w szystko na  opak. P arlam ent zwo­
łano wpraw dzie —  posiedzenia będą jednak  
bardzo rzadkie, może 2 razy w tygodniu. Po­
rządek dzienny, ustanow iony przez prezydeuta 
I uchw alany codziennie przez Izbę, je s t ty lko 
form alnością; w rzeczyw istości stoi te raz  na 
porządku dziennym 23 wniosków nagłych, a 
dziś zgłoszono jeszcze jeden nowy, jako  p ro test 
Czechów przeciw osławionej „lex A xm anu“ .D o  
obrad m erytorycznych nad żadną z ustawr wy­
mienionych ta k  prędko w Izbie nie przyjdzie, 
mimo iż komisye z jedną lub drugą ustaw ą 
bardzo szybko załatw ićby się mogły, ale moż- 
cab y  też czas wypełnić uchwaleniem innych 
Ważnych ustaw, jak  n. p. ustaw'y prasow ej lub 
noweli do w ym agającej koniecznie reformy u- 
staw y o ubezpieczeniu urzędników  pryw atnych 
i t. p. Z tego w szystkiego zapewne nic zała­
tw ione nie będzie. Izba dyskutow ać będzie o 
w nioskach nagłych, lecz do obrad nad ustawam i 
przystąp ić  nie może, ponieważ nie ma większo­
ści, zdolnej do norm alnej pracy parlam entarnej, 
a  na  ław ie m inisteryalnej zasiada jeszcze rząd 
„prow izoryczny“, izek a jąc  na zbaw ienie w for­
mie utw orzenia gabinetu  parlam entarnego, k tó ­
rego zuowu pai lam ent nie chce

Oto usposobienie, oto w arnnki, wśród których 
parlam ent rozpoczyna swoje prace po feryach 
świątecznych. U posłów poważnych widać zme- 
chęcenie i rozgoryczenie, uczucie rezy g n ac ji i 
niepewności. A nkieta  czesko-niemiecka budzi je ­
szcze pewne nadzieje. Poiozum ienie czesko-nie­
mieckie zmieniłoby isto tn ie odrazu sytuacyę w' 
parlam encie, umożliwiłoby utw orzenie silnej w ię­
kszości i rządu parlam entarnego. Ale codzienne, 
nowe objaw y nieprzejednanego stanow iska Niem­
ców czeskich i podburzający ton prasy  niemie­
ckiej redukuje i te  nadzieje do „minimum11.

T ak  więc przew aża pesymizm na  całej linii. 
N ik t nie wie, jak  połączyć trudny  i obfity pro­
gram  prac parlam entarnych z parlam entem , zde­
zorganizow anym  i rozbitym  na stronn ictw a na­
rodowe, społeczne i polityczne. Chyba ja k iś  cud 
pomoże. — Takim  cudem byłoby porozumienie 
Czechów z Niemcami. Jednakże  mało je s t wie­
rzących w cuda. Z resztą —  zobaczymy, Sz.

Oprócz poruszonych wczoraj przez nas na  tem 
miejscu spraw bieżącej polityki, i podniesionych 
dzisiaj przez naszego korespondenta w iedeńskie­
go —  powinno w ejść na porządek dzienny Izby 
poselskiej k ilka  niesłychanie dla k ra ju  naszego 
doniosłych spraw  ekonomicznych i kulturalnych. 
Podnosim y na razie jednę z nich- b n d o w ę  k a -  
n a l ó w  w o d n y c h .  <*

Sfery handlowe i przemysłowe m ają swój wła­
sny sposób odczuwania losów spraw  ekonoimcz- 
nych. — D latego nie bez złowrogiego znaczenia 
dla budowy kanałów  wodnych je s t wczorajsze 
przemówienie prezesa krakow skiej Izby liandlo- 
wo-przemysłowej p. D a t t n e r a  Zdaniem jego 
spraw a budowy dróg wodnych cofnęła Się w 
bardzo m glistą przyszłość i po prostu nie ma 
na  razie nadziei, aby rząd spełnił przyjęty  wo­
bec k ra ju  naszego obowiązek.

G alicya je s t pod tym  względem w yjątkiem . 
Bo podczas gdy w Czechach roboty nad skana­
lizowaniem W ełtaw y i budową portu w Pradze 
w p e ł n y m  s ą  t o k u ,  to u nas, oprócz kilku 
w izyt nrzędowych i zbadania sytuacyi na m iej­
scu, nie ma żadnych innych zapowiedzi, aby 
rząd spełnił swoje zobowiązania.

Jeżeli zaś Koło polskie da się porw ać w w ir 
w ew nętrznej polityki au s try ack ie j; jeżeli będzie 
się poczuwało do obowiązku pośredniczenia w 
zatargu  czesko - niemieckim, a na p lan  ostatn i 
usunie budowę dróg wodnych — to o rozpoczęciu 
u nas budowy dróg wodnych nie może być mowy.

Rząd trzeb a  z m u s i ć ,  aby zaniechał uważać 
nas ża przedm iot swego lekcew ażenia i niewcze­
snych żartów . Koło polskie musi sobie powie­
dzieć, że w p i e r w s z y m  r z ę d z i e  powołane 
je s t do strzeżenia  interesów  swego kraju . To, 
co się dzieje w spraw ie budowy dróg wodnych, 
je s t chyba ze strony  rządu naigraw aniem  się z 
postulatów  naszego k ra ju  i lekceważeniem jego 
rep rezen tac ji parlam entarnej.

większości, a jeśli nie ma je j dla tej spraw y, 
to k to  wie, czy znajdzie ją  dla innych.

Powołano tedy znowu do cesarza hr. A p p o ­
n y  e g o .  Zanosi się widocznie znowu na po­
ważne na  "Węgrzech przesilenie.

( T e l e g r .  „N R e f o r m y 11).
B u d a p e s z t ,  20 stycznia.

D zienniki w idzą w fakcie o d r o c z e n i a  r e ­
f o r m y  w y b o r c z e j  objaw  panującego p r z e ­
s i l e n i a .  Odroczenie bowiem obrad nad  tą  re ­
formą nie nastąpiło  z woli rządu, lecz dlatego, 
że rząd n i e  j e s t  p e w n y m  w i ę k s z o ś c i  
w Izbie i obaw ia się, że w parlam encie, przy 
głosowaniu nad poszczegóincmi postanow ienia­
mi, pozostanie w mniejszości.

Z tego powodu dzienniki przewidują, że p r z e ­
s i l e n i e  m o ż e  b a r d z o  s z y b k o  w y b u c h ­
n ą ć .  W  zw iązku z całą tą  spraw ą stoi powo­
łan ie  A p p o n y e g o  do W iednia i odwołanie 
zapowiedzianej na  koniec tego miesiąca podróży 
cesarza do B udapesztu.

S u M i  m il B t o n t z i  s m .
II.

s ł u ż ą c y c h  płci obojej, o ile dochód ich nie 
przenosi 2400 koron rocznie. L iczba ubezpie­
czonych wzrośnie przeto do 6 ,4 5 0 .0 0 0  osób, li­
cząc w tem pół miliona dopom agających w pra­
cy członków rodziny. Do dawnych świadczeń 
projekt dodaje możność pobierania zasiłków przez 
przeciąg całego roku. Dziś ograniczone są za­
siłki do 20 tygodni. P raw o o ren tach  dla inw a­
lidów pracy  odejm uje kasom ciężar świadczeń 
dla nieuleczalnych, k tórzy  dla przedłużenia za­
siłków m usieli na czas k ró tk i wstępować do 
pracy, “ byli zaś srale zmuszeni udaw ać się do 
kasy  o pomoc. Nowem i korzystnem  je s t rów- 
rież  postanow ienie o 4-tygodniowym zasiłku dla 
położnic, bez którego ustaw a o zw olnienia z p ra ­
cy w tym  okresie sta je  się jedynie przymuso- 
wem biedowani°m bez zarobku, i dochodu, k tó­
ry  mógłby go zastąpić. P rzy  leczeniu szpital- 
nem udzielaną będzie czw arta część zasiłku dla 
pozostałej w demu rodziny. Z asiłk i dla chorych, 
którzy pracow ać nie mogą , z 60 prc. zarobku 
podniesione zostają do 90, rekonw alescenci do­
znawać m ają opieki. K oszta pogrzebowe, pono­
szone przez kasę, zaczynają się od bardzo n i­
skiej noim y 25 koron, gdy w Niemczech m ini­
mum wynosi 50 m arek P rzy  wyższych klasach 
zarobków podnoszą się, ale w łaśnie ci najuboż­
si w chwili nieszczęścia najw iększej potrzebo­
waliby zapomogi.

Pomimo tych niew ątpliw ie korzystnych re­
form, jak ie  w prow adza nowa ustaw a, wywołuje 
ona wśród przedstaw icieli kas chorych w ielkie 
niezadowolenie, czemu dał wryraz wspom niany

( R e f o r m y  u b e z p i e c z e ń  d o t y c h c z a s  o- 
w y c h.)

Ubezpieczenie na -wypadek choioby ma już 
za sobą w A ustry i doświadczenie dwudziestu 
la t działania obecnie obowdązującej ustaw y. Pod- wy W  zjazd. Główną przyczynę stanow i nałoże- 
czas kiedy w 1890 r. liczono 2660 kas w szelki"' nie nowych ciężarów, w ynikających z przem e- 
kategoryi t. j. powiatowych, fabrycznych, kor-i siem a kosztów leczenia przy nieszczęśliwych 
poracyjnycli i stow arzyszeniow ych, z półton, w ypadkach na kasy  chorych, oraz zmniejszenie 
milionem należących do nich członków. to w autonomii kas przez projektow ane biura powia
1906 r. z 2900 kas korzystało 2,946.668 uize- 
stników, przew ażnie robotników' przemysłowych. 
D okonała się naw et daleko idąca cen tra lizac ja

towTe ubezpieczeń, k tóre  biorą na siebie pośre­
dnictwo między ubezpieczonemu a  w yższą in ­
s ta n c ją  i w prow adzając biurokratyczny tok

P s ^ a s S I e s i i e  n a

Posłuchanie hr. A ndrassego u cesarza, do 
którego tak  w ielkie przywiązywano znaczenie, 
nie minęło rzeczywiście bez poważnych konse- 
kwencyj. Oto najw ażniejsze kw'estye sporne na 
W ęgrzech, jako  to reiorm a wyborcza, ugoda 
wojskowa i spraw a bankow a —  m a j ą  b , vć  
o d r o c z o n e  na czas nieograniczony. D zisiej­
sze telegram y tłómaczą, że rząd obecny nie ma 
dla reform y wyborczej zapewnionej w Izbie

kas. Do kasy  cen tralnej w W iedniu należy np.j spraw  uszczuplą upraw nienia zarządów' kaso- 
jirzeszlo 167 tysięcy ubezpieczonych. O s ta tn i.; wych. N iechętnie w idzianą je s t również chęć 
obradujący przed kilku dniami zjazd kas rho- utrzym ania drobnych kas  poirzyj 200 członków, 
rych reprezentow ał 1,400 000 ubezpieczonych, a . gdyż ja k  w ykazały doświadczenia dotyczasowe. 
ty lko 667 kas. Małe kasy  poniżej 100 człon- j najlepiei fu n k c jo n u ją  kasy  większe, rozporzą-
ków' podupadają, w ielkie powyżej 5090 człon- J dzające dostatecznem i funduszami, odpowiednią 
nków' rozw ijają się pomyślnie. D otychczasow a liczbą lekarzy, obszerniejszym lokalem  i t. p. 
s ta ty styka  wykazuje, że na każdych 100 człon-j Możność urządzania w dalszym  ciągu k as  tak  
ków korzystało ze świadczeń kasowych 52, a i n a h e h ,  osłabia kasy  powiatowe, gdyż przed-

została ‘ siębiorcy wielokroć będą woleli widzieć robotni­
ków swych ubezpiecz-nych wTe własnej kasie 
i rozciągnąć nad n ią  osobistą, uciążliw ą dia
nich kontrolę.

Ubezpieczenie od w ypadków  nieszczęśliwych 
obeimowało w 1906 r. w' całej A ustry i 113.761 
przedsiębiorstw  przemysłowych 311.283 rolnych 
a koło ubezpieczonych dochodziło do 2,918,679
osób i 1 3 m i'iarda w ypłacanej im rocznie p ła­
cy. W ypadków  śm iertelnych było 1097, w tem 
211. kolejarzy; wypadków, k tóre  pociągnęły za 
sobą niezdolność do pracy, a zatem konieczność 
w ypłacania ren ty  31.426, w tem 4.565 na ko­
lejach żelaznych. To obfite żniwo śmierci i ka- 
lectw  pociągnęło za sobą następującą liczbę rent, 
k tóre  wypłacano jeszcze w 1906 r.

Renta roczna w koro- 
Stale lab częściowo Liczba osób nuch. przeciętnie 

niezdolnych do pracy 69.531 193
Wdów 8.089 208
Dzieci 10 894 138
Ascendentów  S40 146

K olejarze stanow ią tu  znaczne odsetki, a
ren iy  przez nieb, czy ich wdowy pobierano wraz

przeciętna długość choroby o; liczoną 
na JV5 dni.

W  G a l i c y  i w r. 1906 liczono 62 kasy  po­
wiatowe, k tóre  obejmowały 127.092 członków 
w 187 pow iatach sądowych. P rzeciętna wielkość; 
kasowego okręgu była najobszeruieiszą wśród 
krajów' austryackich  1266 kilometrów, o ile nie 
weźmiemy pod uwagę Dalmacyi. J e s t  to w yni­
kiem małego uprzemysłowienia kraju.

Na leczenie, lekarzy, szpitale, zasiłk i podczas 
choroby i pogrzebowi, oraz ad m in is trac ją  kasy 
poniosły w r. 1906 ogromny w ydatek 59 i pół 
milionów koron, a ubezpieczonymi byli - tylko 
robotnicy przemysłowa. Porów nyw ująe ich stan 
zdrowotny z zarobnikam i, rolnymi, p ro jek t rzą­
dowy dochodzi do wniosku, że chorują oni czę­
ściej, że liczbą zachorowań wśród męzczyzn jest 
wyższa niż w’śród kobiet, ale choroby kobiet 
trw ają  dłużej Na tych i wielu podobnych obli­
czeniach i doświadczeniach opiera się nowy 
pro jek t ubezpieczeń na w ypadek choroby.

Koło ubezpieczonych rozszerzone zostaje n a 
w s z y s t k i c h  r o b o t n i k ó w  n a j e m n y c h  
w przem yśle i rolnictw ie, oraz u c z n i ó w '  i

Władysław St. Reymont.

L a t  o .

60 (Ciąg dalszy)
L eciał prędko, ale nie poredził zaguuić tych 

gorzkich wspominków, jacyś ludzie go wymi­
jali, an i sposrrzeg* koero; uspokoił się dopiero 
pod wsią, gdyż dojrzał organiśeinę, siedzącą 
nad  rowem z pończochą „ ręku, uajmłudszy 
ta rz a ł się przed m ą w piasku, a  stadko  pod- 
skubanych gęsi szczypało traw ę między topo­
lami

—  Aż tu ta j pani zaw ędrow ała z gęsiam i? 
p rzystanął, obcierając spotn iałą tw arz.
jj [—  W yszłam  naprzeciw  Jasia , ty lko  go pa­
trzeć, ja k  nadjedzie.

— Dyć ino co wyminąłem go pod lasem,
—  Jas ia !  to  już je d z ie ? — ęakrzyc,zała, zry­

w ając się na nogi. — Pilusie, pilu, pilu, a gdzie 
szkodniki, a gdzie? —  wrzasnęła, bo gęsi ja ­
koś niespodzianie dopadły do żyta, stojącego 
nad drogą, i w’zieny je  zajadle młócić.

B ry k a  sta ła  pod figurą, zaś on rozmawiał se 
z jak ąć  kobietą.

— Pew nie spotkał znajom ą i pogadają. T ° 
on tu  zaraz rad jedzie. Poczciwa chłopczyna, on 
naw et obcego psa nie przepuści bez pogłaska­
nia. A  k tórąż to spo tkał?

— Nie rozeznałem dobrze, ale zdało mi się, 
co Jag u się  —  a  wiuząe że s ta ra  skrzyw iła się 
jakoś niechętnie, dorzucił ze znaczącym prze- 
sm iechenr —  Nie rozeznałem, bo zeszli mi 
z oczów k a jś  w zagaje... pewnikiem  przed go­
rącem

—  Święci Pańscy! Co też wam w głowie! 
Ja s io  zadaw ałby się z ta k ą

—  T ak a  dobra, ja k  drug16i a może i lep­
sza! —  rozgniew ał się srodze.

O rganiścina chybciej zaiucliała drutam i, wpa- 
tru ją i się jakoś pilnie w pończochę. —  \żd h y  
ci ozór odjęło, pleciuclm jeden — myślała, głę­
boko dotknięta. — Jasio  miałby z ta k ą  dziewą... 
praw ie iuż ksiądz... —  Ale Się jej spomUiały 
różne kStęzoyskie lnstorye, i ogarnął ją  niepo­
kój, poskrobała się drutem po głowie, postana­
w iając rozpytać się obszerniej, lecz A n tk a  już 
nie było, natom iast na drodze, od lasu, pod­
niósł s ię ’ tuman kurzaw y i toczył się ku niej 
coraz prędzej, a nie wyszło i Zdrowaś, już J a ­
sio ściskał ją  z całej mocy i skam lał serdecz­
nie:

—  M amusiu kochana! M amiliiu!
—  Święci Pańscy! Ady mr.ie udusisz! Puść, 

smoku, puść! —  i kiedy puścił, sam a wzięła go 
ściskać, całować a chodzić po nim rozkochane- 
mi oczyma.

-  A to cię wychudzili, kruszyno! T akiś 
blady, synaczku! T ak iś mizerny!

—  Rosoły na  święconej wodzie nie pasą! — 
śm iał s.ę, pohustując brata, k tóren  jaże piszczał 
z radości.

—  Nie bój się, już ja  cię odpasę —  szeptała 
gładząc go pieściw ie po tw arzy.

— „To jedźmy, mamusiu, prędzej będziemy 
w domu.

—  A gęsi?  więci Pańscy, znowu w szko­
dzie!

Skoczył wyganiać, gdyż się były dorwały 
żyja, łuskając  kłosy, aż miło, petem  b ra ta  usa­
dził w bryce i, zapędzając przi d sobą gęsi, 
szedł środkiem drogi, rozpow iadając o podróży.

P a trz  no, jak  się bęben umazał! — zau­
ważyła, w skazując na małego.

•— D obrał się do moich jagód. Jedz , S tasiu, 
jedz i Spotkałem  w lesie Jagusię, w racała  z ja ­
gód i trochę mi usypała... —  zrum ienił się w sty ­
dliwie.

—  W łaśnie przed chw ilą mówił mi Boryna, 
że was spotkał ..

—  Nie widziałem go, musiał gdzieś bokiem 
przechodzić.

— Moje dziecko, na  wsi ludzie widzą przez 
ściany, naw et i to, czego wcale nie b y ło !—  wy­

rzek ła  z  naciskiem , spuszczając oczy na  rozmi­
gotane druty.

Jasio  jakby  nie zrozummł, gdyż, dojrzawszy 
stado golę Di, lecące nizko nad zbożami, śm ignął 
za nimi kam ieniem  i zawołał w esoło.

—  Z araz poznać po wypasionych brzuchach, 
że to proboszczow-skie...

— Cicho, Ja siu , jeszcze k to  usłyszy! — sk a r­
ciła go łagodnie, rozm arzając się myśleniem, jak  
to on zostanie kiedyś proboszczem, a ona usię- 
dzie przy nim na s ta re  lata, dożywmć dni swo­
ich w spokoju i szczęśliwości.

—  A kiedyż to F elek  przyjedzie na waka-
cye?

—  To mama nie wie, że go aresztow ali?
—  Swdęci Pańscy! A resztow any! i cóż to 

zbro ił?  A zawsze mówiłam, a przepowiadałam , 
że źle skończy! T ak i łajdus, w sam raz było 
mu iść na  jakiego pisarka, ale młynarzom za­
chciało się zrobić z niego doktora! A ta k  się 
nim pysznili, ta k  nosy zadzierali, ? te raz  synek 
w krym inale, m ają pociechę’ —  aż się trzęsła  
z jak ie jś  mściwej radości, w

— Ależ to zupełnie co innego, siedzi w cy­
tadeli.

— W cytadeli, a to musi być coś poUtycz- 
nego —  zniżyła głos.

Jasio  nie umiał odpowiedzieć czy też nie 
chciał, zaś ona szepnęła trw ożm e:

— M oja kruszyno, tylko ty  mię mieszaj się 
do niczego.

—  U nas naw et mówić nie wolno o tak ich  
rzeczach, zarazby wypędzili.

— A widzisz! W ypędziliby cię, i nie zosta ł­
byś księdzem! Gdybym um arła ze w stydu i zg ry­
zoty! Boże mój, zmiłuj się nad nami!

—  Niech się mama o mnie nie boi.
—  Przecież rozumiesz, jak  harujem y i zab ie­

gamy, aby chociaż tvam było trochę lepiej. Sam 
wiesz, ja k  ciężko, ty le  nas w domu, a przycho­
dy coraz mniejsze, i żeby nie te  trochę ziemi, 
tobyśm y przy naszym  proboszczu musieli nieraz 
głodem przym ierać. Wiesz, proboszcz się teraz 
sam godzi z chłopami o śluby i pogrzeby, sam 
słyszane to rzeczy! powiada, że ojciec z ludzi

zdzierał! J a k i  mi dobrodziej z cudzej kieszeni.
—  A  bo napraw dę zdzierał —  w-ykrztusił 

nieśmiało.
—  Co ty! Na ojca będziesz powstawał? na 

rodzonego ojca! A jeśli zdzierał, to  dla kogo? 
Przecież nie dla siebie, a ty lko  dla was, dla 
c.ebie, n a  tw oją naukę — zaskarży ła  się bo­
leśnie.

Jasio  zaczął ją  przepraszać, ale mu przerw a­
ło jak ieś .jazgotliwe dzwonienie, płynące gdzieś 
od stawu.

-— Słyszy m am a? pewnie ksiądz idzie do 
chorego z Panem  Jezusem .

—  Prędzej to dzwonią na  pszczoły, żeby nie 
uciekły, m usiały się wyroić na plebanii. P ro ­
boszcz więcej te raz  pilnuje swojego byka i pa­
sieki, niźli kościoła. '

Dochodzili w łaśnie sm ętarza, gdy naraz sy­
pnął się na nich brzękliw y szum, że Jasio  le­
dwie zdążył krzyknąć na furm ana;

—  Pszczoły ! trzy majcie konie, bo się spłoszą.
Jakoż nad placem kościelnym huczał ogro­

mny rój, niósł się górą, kieby rozbrzęczana chmu­
ra, kołował, jakby  u p a tru jąc  sposobnego miej­
sca, to znizał się, przep ływ ając miedzy drze­
wami, ą za nim leciał ksiądz w portkach jeno 
i koszuli, bez kapelusza, zaziajany i nieustannie 
m achający kropidłem, zaś Jam broż, skradając 
się bokami, w cieniach, p r/ydzw ania ł zajadle 
i w rzeszczał; obiegli plac parę  razy, nie zw al­
niając au i na  chwilę, gdyż pszczoły opadały 
coraz niżej, jakby' zam ierzając opaść na kióry 
z domów, że już dzieci pierzchały z pud ścian, 
ale naraz poderw ały się ździebko i szły prosto 
na Jasiow ą brykę, w rzasnęła organiścina i za­
darłszy kieckę na  głowę, przyeupła kajo w ro 
■wie, konie zaczęły się iw ac, aż fu rm a n  skoczył 
zakryć im ślepie, gęsi się rozleciały, a  jeno J a ­
sio sta ł spokojnie z zadartą  głową, rój zakrę­
cił znagła tuż nad  nim i poszedł prosto nu 
dzwonnicę.

— W ody! —  ry k n ą ł proboszcz, puszczając 
się w cwał za niemi, dopadł zbliska i ta k  ie 
skropił, że, nie mogąc już ruchać przemit-kłemi 
skrzydłam i, zaczęły się osadzać w dzv,'onnicz-

z em eryturam i, k tóre  płynęły z w płat do fun­
duszu prowizy mego, przewyższały nieraz dwu­
krotnie i więcej dawniejsze ich uposażenie. 
P ro jek t rządowy przytacza kilkanaście przykła­
dów, z których wyjmuję parę:
Prowadzący lokomotywę zam iast

poborów aktyw nych 2680 K 6974 K 
Prow adzący lokomotywę zam iast

poborów autyw nych 2830 „ 5861 „ 
Zastępca zam. poborów akt. 1340 „ 2734 „ 
K onduktor zam. poborów ak t. 1340 „ 2657 „ itp.

Do urzędu ubezpieczeniowego we Lwowie, 
należało w 1906 r  19692 przedsiębiorstw  z licz­
bą  145.862 ubezpieczonych robotników, w tern 
przedsiębiorstw  rolniczych, nżywających moto- 

I rów' 9752 z liczbą 45.477 ubezpieczonych. We- 
I dług spraw ozdania lwowskiego zakładu dla 
ubezpieczenia od wypadków w G alic ji i r a  
Bukowinie, liczba wypadków w osrarniem pię­
cioleciu (do 1906 r.), wynosiła w samej Gańcy i 
6089, a  nie należeli tn  kolejarze, ubezpieczeni 
we własnym zakładzie w Wiedniu W  1907 r. 
zgłoszono w zakładzie 3594 wypadki, z których 
1546 uznano za w ym agające odszkodowania, a 
zatem ren t lub odpraw.

Nowa praw o ubezpieczeń od wypadków roz­
szerza wpraw dzie koło ubezpieczonych, ale za 
zasadę staw ia, że ja a  dawniej, należeć tu  będą 
zarobkujący, t. j. robotnicy, uczniowie, p rak ty ­
kanci i urzędnicy przedsiębiorstw , w których 
p raca połączoną je s t z niebezpieczeństwem, 
gdzie znajdują się motory parowe, maszyny, 
transm isye i t. d. O ile fabryka składa się 
z w arsztatów  odrębnych i w innych pomieszczo­
nych budynkach, ubezpieczeniu podlegać ms ią 
ty lko  robotnicy pracujący tam, gdzie znajdują 
się szanse niebezpieczeństw. U staw a przeto da­
leko stoi poza analogiczną niemiecką, która 
w przemyśle i rolnictw ie obejmuje przeszło 20 
milionów ubezpieczonych. U staw a wymienia do­
kładnie rodzaje zobowiązanych do ubezpieczeń 
przedsipbiorsfw i prelim innie liczbę ubezpieczo­
nych na 2.000.000, co woDec liczby ubezpieczo­
nych w ] 906 r. wydaje się cyfrą zbyt małą, 
ponieważ koło ubezpieczonych zostało rozsze- 
rzunem. Do ogólnego ubezpieczenia, kn wiel­
kiem u niezadowoleniu interesow anych, włączeni 
zostali koleiarze i górnicy.

Liczba tyypadków śm iertelnych, czy też po­
ciąga jąoych za sobą całkow itą niezdolność do 
pracy, jest, jak  wykazałam, istotnie wśród ko­
lejarzy  ogromną, a  w arnoai ich pracy, zw łasz­
cza przy poc.ągach towarowych, czy przy ze 
staw iania  i szybowaniu pociągów, narażają  ich 
na w ielkie niebezpieczeństwa. Od nich ież za­
leży bezpieczeństwo pasażerów i całość towarów, 
a bezpieczne funkcjonow anie pociągów w Au­
stry i dzięki ich odwadze i poświęceniu w yróżnia 
się wśród innych krajów  Europy. W arnnki wy­
sokich odszkodowań, jakiem i opłacano te  ofiary, 
niew ątpliw ie dodatnio wpływały na zapominanie 
o samych sobie. Nic więc dziw nego, że zrów na­
nie w yjątkow ych świadczeń, z których dotąd 
korzystali, wywołnje protest, a prawo nazwanem 
zostało prawem 15 infam ij. Pam iętać przytem  
należy, że zarookodawcą je s t tu  państwo, a o- 
bietnica, iż em erytury  z funduszu prowizyjneger 
w ypłacane będą, jak  dotąd, obok em erytur, nie­
zadowolenia uspokoić nie zdoła. R enta wy nosić 
ma 69 proc. zarobku, a w razach zupełnej n ie­
zdolności do wszelkiej pracy 120 proc., zawsze 
jednak  może być niższą w raz z em eryturą od 
poborów obecnych. — Górnicy znów pro testu ją 
przeciw tw oizeniu dla nich odrębnego zakładu

nem oknie. —  Jam broż! drabina, sitko a p rę­
dzej, b o  uciekną! Ruszaj się, kulasie! J a k  się 
masz, Jasiu , zrób no ognia w trybu iarzu , trze ­
ba je  podkurzyć, to się uspokoją! — wrzeszcząc 
zgorączkow any, nie p rz e s ta ją  skrapiać opada­
jącego roju, a nie u p ły n ę ło  i Z d r o w a ś , drabina 
s t a ła  pod  d zw o n n icą . Jam broż przydzw aniał, 
J a s io  d y m ił z trybularza, niby z komina, zaś 
ksiądz piął się w górę i. dosięgnąwszy pszczół, 
gm erał między niemi, w yszukując matki.

—  J e s t !  v Jhwała Bogu już nie uc iekną! Pod- 
kurz Jasiu , od spodu bo się ro z ła ż ą ! — roz­
kazyw ał, zgarniając gołemi, rękam i pszczoły , 
nic się bowiem nie boiał, chociaż obsiadły mu 
głowę i łaziły po rwarz, jeno, pogadnjąc cosik 
do nich, zbierał je  do sitka  i zbierał, gdyż rój 
był ogromny.

—  U w ażać ! burzą się mogą ciąć ! —  ostrze­
gał, schodząc z drabiny, otoczony całą chmarą, 
w irującą nad nim z brzękiem i szumem, a ze­
szedłszy na  ziemię, poniósł sito przed sobą, 
tak  w ażnie i uroczyście, kieby tę  monstracyę, 
Jasio  go okadzał, kołysząc trybnlarzem , i w ta ­
kiej ano procesyi walili do pasiek za plebanią, 
kaj w osobnem zagrodzeniu stało kilkadziesiąt 
uli rozbrzęezanych. jakby  w każdym się roiło.

A kiedy ksiądz zajął się ODsadzaniem pszczół, 
Jasio , dobrze już głodny i utrudzony, wysunął 
się cichaczem do domu.

Juści, co ucieszyli s ię  nim niezmiernie, a co 
tam było pisków, całowań i pytań, tego i m e 
wypowiedzieć, zaś skoro przeszła pierw sza r a ­
dość, usadzili go za stołem i dalejże znosić 
przeróżne sm aki a  podtykać^ a molestować 
i zachęcać do jadła, jaże cały dum się trząsł od 
w rzasków i b ieganiny, gdyż wszyscy naraz p ra­
gnęli mu służyć i byc jak  najoliżej. W łaśnie 
na tak i rejwa&h w padł zaziajany Grzela, wójtów 
b ra t, rozpytując się, niespokojni", czy nie w i­
dzieli R ocha? Ale n ik t go me w idział na oczy.

(C. d. n.j
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i żądają  przyłączenia do ubezpieczeniowych za­
kładów ogólnych, powołując sty na  sm utne do 
św iadczenia dotychczasowe i  liczne od swych 
zarobkodawców doznawane krzyw dy. W  zarzt 
lach  zakładów  ubezpieczeń od nieszczęśliwych 
wyoadków zasiadać bowiem będą w dwóch trze­
cich przedstaw iciele przedsiębiorców, a  ty lko  v 
jednej trzeciej delegaci, w ybrani przez robotni­
ków.

K oszta ubezpieczenia od nieszczęśliwych w y­
padków ponoszą całkow icie zarobkodawcy, za- 
n iast dotychczasow ej i obowiązującej również 

w Niemczech norm y 90 proc. dla pizedsiębior- 
ców i 10 proc. dla robotników

W ubezpieczeniach chorych i poszkodowanych 
w skutek  nieszczęśliwego w ypadku wprowadza 
przeto nowy pro jek t daleko idące i pożądane 
reformy, k tóre jak  naiprędzej ale z pewne m1 
zmianami uchwalone ty ć powinny.

chować w Kieszeni, byli zaw sze pewni, że kradzieży 
nikt nie zauważy.

D r Z . baszynska-Golihska.

K r a l i J w ,  20 stycznia.
Na ofiary katastrofy we Włoszech złożyli 

w dalszym ciągu wT administracyi „Nowej Refor­
my ": -

J. B. zeDrane w towarzystwie 3 K, Tow. certy­
fikaty stów (grupa krakowska) 10 K, Henryka Ba- 
derowa 3 K, L. Matuszewski (a nie Matuszewski, 
jak w nr. 20 wydrukowano; iO K.

Obchód styczniowy w „Sokole" krakowskim
Stosownie do uchwały wydziału i w dalszem roz­
winięciu reformy obchodów, rozpoczętej obchodem 
listopadowym w r. 1908, obchód styczniowy w r 
b. będzie połączony ze zwykłą wieczornicą miesię­
czną w dniu 23 stycznia. Odczyt o powstaniu sty 
czniowem wygłosi drrh Adam Stiszczyk. Deklamo- 
wa i będzie dr llączyński, orkiestra zaś sokola, pod 
batutą druha Brygi, odegra pieśni narodowe. Prócz 
tego odbędzie się śpiew solowy przy fortepianie 
Wstęp bezpłatny. Początek o godz. 8 wieczór. — 
Osobnjch zawiadomień i afiszów nie będzie.

Budżet miejski. Projekt budżetu miasta Krako­
wa na rok 1909 został już wydrukowany i w tych 
dniach zostanie rozesłany członkom Rady miasta. 
Rozprawy nad budżetem w pełnej Radzie miasta 
rozpocząć się mają \y przyszłym tygodniu.

Przedstawienia „Żywej Szopki" w Sokole kra­
kowskim cieszą się wielką popularnością. Swą lek­
ką, swobudną, indową formą stanowi ona siłę po 
ciągającą nietylko dla młodych. Nawet starzy lu­
dzie idą tłumnie i chętpie; widocznie odświeżają 
dawne wspomnienia. Na obu dotychczasowych przed­
stawieniach widzieliśmy dużo ludzi z poza Krako­
wa a nawet Niemców i Czechów. W  niedzielę, 24 
b. m. o godz. 4 po puł. będzie punuwuie odegrana 
„Żywa Szopka". Wskazanem jest jednak, aby pa 
bliczność wcześniej zapewniała sobie bilety, gdj-z w 
ostatniej chwili zawsze dotychczas odchodziło dużo 
osób bez biletów, co u dzieci wyWoły wato wprost 
rozpacz. Bilety można wcześniej nabywać u firmy 
Zajączek i Lankosz (A-B).

Z teatru micjski2Q0. W ystawiana w sobotę 
„Lii a Weneda" zachowa ułożony przez Słowackie­
go podział na 17 poszczególnych scen. Dostosowa­
ne jednak urządzenie sceniczne pozwoli antrakty 
skrócić do minimum, tak, że przerwy między sce­
nami nie będą trwały dłużej nad minutę, a że 
przez czas przerwy tej nie będą rozjaśniane świa­
tła na sali widzów, przeto każdy z pięcia aktów 
tragedyi zdoła zachować wrażenie skupionej cało­
ści. Dłuższo przerw y daw ane będą tylko po każdym  
akclu, to jest po Wy s t ą p i e n i u  chóru harfiarzy. 
Wobec powyższego układu, % przedstawienie zaaoń- 
czy się wcześniej, aniżeli wszelkie dotychczasowe 
przedstawienia „Liili \Yenedy". Stronę urządzenia 
plastycznego sceny, dekoracye i kostyumy skompo­
nował znany artysta malarz p. Franciszek Sie­
dlecki.

Losy krakowskie. Urzędowa lista ciągnienia 
losów miasta Krakowa została już wydrukowaną 
i w tych dniach rozesłaną będzie wszystkim in­
stytucjom finansowym w państwie. Jak się dowia­
dujemy, dotychczas nikt nie zgłosił się po pcdję 
cie którejkolwiek z większych wygranych przy te- 
gorocznem ciągnieniu.

Bankructwo. Policya krakowska aresztowała 
wczoraj właściciela haudiu skór przy ulicy Dłu­
giej Salomona Rubinsteina, który ogłosił bankruc­
two z pasywami przeszło 20.000 koron. Areszto­
wanie nas kpiło wskutek doniesienia wielu poszko­
dowanych firm, które dostarczały towaru Rubin­
steinowi.

Aresztowanie „wydawców1*. Od dłuższego czasu 
po Krakowie uwijali się jacyś młodzi mężczyźni, 
którzy po handlach i zakładach przemysłowych 
przedstawiali się jako wydawcy nowych wielkich 
kalendarzy, które pod tytułem „Polski kalendarz 
adresowy", „Kalendarz studencki11, „Kaiendarz k« 
lejowy" i t. p., miały się ukazać z końcem gru 
dnia z. r. Do tych kalendarzy, mających wyjść 
rzekomo w ogromnej liczbie egzemplarzy, przyjmo 
w ali u licznych firm w mieście i na prowincyi in- 
seraty i brali za nie z góry pieniądze lub za­
liczki.

Ponieważ kaiendarze te nie wyszły dotąd i na­
prawdę nigdy wydawcy ich wydać nie mieli za­
miaru, poszkodowane firmy uczyniły doniesienie do 
polieyi, która wyśledziła pomysłowych przedsiębior­
ców w osobach Jana Kosonia i Kazimierza Sło- 
wiaka i aresztowała ich pod zarzutem oszustwa 
Z dwóch tych wydawców Słowiak ma już krymi­
nalną przeszłość za sobą; nieraz był on aresztowa­
ny za oszustwa, jakich dopuścił się w mieście. Ob- 
cnodził on mianowicie mieszkania różnycn osób, 
zbierając wkładki na pogrzeb różnych redaktorów, 
którzy wcale nie umarli.

Aresztowanie złodziei Kolbowych. Od dłuż 
jzego czasu gfinęły z wagonów kolejowych różne 
mosiężne śruby, klamki i inne części metalowe. 
Podobne kradzieże trwały prawie od 2 lat, a wła­
dze kolejowe nie zdołały wykryć sprawców. Zawia­
domiona ekspozytura policji, na dworcu kolejowym 
starała się schwytać złodziei na gojącym uczynku, 
ewentualnie wpaść na ich trop, lecz również dotąd 
bezskutecznie. W ostatnich tygodniach kradzieże 
mosiężnych kawałków wzmogły się jeszcze więcej, 
wtbec tego policya tem baczniejszą zwróciła uwbgę 
na tę sprawę Prowadzący skrzętnie dochodzenia 
aeent policyjny p . Malikowski, poświęcił wiele czasu 
i zaDiegów, aby wykryć sprawców, których wczoraj 
aresztował. Są to Steian Mleczko 14 laf liczący 
i Adam Młodnicki o dwa lala starszy. Chłopcy ci 
kręcili s>ę między wagonami kolejowymi, stojącymi 
przy dworcu osobowym lub też towarowym na t. 
iw. Yorbanbofie i  gdy tylko upatrzyli stosowną 
tnwilę, natychmiast przystępowali do odkręcania 
klamek, śrub i t. d. poczem zbiegali. Ponieważ 
przedmioty te drobnt z łatwością dały im się po­

Ł  k r a i n .

Konsulat włosid we Lwowie zawiadamia, że 
ofiary w naturze n a  r z e c z  d o t k n i ę t y c h  
t r z ę s i e n i e m  z i e m i  w S y c y l i i  są wolne od 
cła wehodowego do Włoch, oraz od opłaty frachtu 
na kolejach włoskich, jeżeli są zaopatrzone certy­
fikatem konsularnym, stwierdzającym takie prze­
znaczenie.

Chrzanów, 18 stycznia. (Z Rady powiatowej.— 
ZaDawa w „Sokole". — Odczyt. — Nagły zgon). 
Na ostatniem posiedzenia chrzanowskiej Rady po­
wiatowej uchwalono budżet puwiatowy na r. 1909, 
a mianowicie na administracyę powiatu i spłatę 
dłagów 40.376 K, na budowę dróg 16.5U0 K, a 
na utrzymanie dróg 246.637 K. Do komisji dla 
zbadania rachunków powiatowych za r. 1908 wy­
brano pp- Józefa Kiena, Jozefa Janowskiego i Woj­
ciecha Wąchała.

Sezon karnawałowy rozpoczęło u nas tutejsze 
tow. gimn. „Sokół" w ubiegłą sobotę wielką za­
bawą taneczną w sali własnej. W  pięknie zielenią 
i wstęgami o barwach narodowych przystrojonej 
sali, przy dźwiękach muzyki przeciągnęły się ocho­
cze tany aż do białego rana.

W  niedzielę znowu mieliśmy w Chrzanowie od­
czyt dra Jachimeckiego, urządzony staraniem tow. 
powszechnych wykładów uniwersyteckich. —  Odczyt 
dra Jachimeckiego, który mówił o Betho\enie, zgro­
madził do sali „Sokoła" znaczny zastęp miłośników 
muzyki, którzy oklaskami podziękowali prelegento­
wi za pięknie wygłoszony odczyt.

Onegdaj włościanin ze wsi Kwaczały pod Chrza­
nowem, wracający wozem z Chizanowa do domu, 
zmarł nagle w drodze skntlDem udaru sercowego, 
spowodow anego, jak się zdaje, nadmiernem użyciem 
alkoholu.

Z Krzeszowic donoszą nam: W dniu 23 b. m. 
odprawionem zostanie w miejscowem kościele para­
fialnym uroczyste nabożeństwa za dusze poległych 
w powstaniu sty czniowem. Wieczorem tego same­
go dnia urządza Towarzystwo kasynowe w Krze­
szowicach uroczysty wieczór ku czci bonaierów po­
wstania styczniowego. Na program wieczoru złużą 
się produkcje muzykalno-wokalne. Słowo wstępne 
wypowie dr J. 'Wróbel z Krakowa. Czysty dochód 
ze składki w czasie nabożeństwa oraz z biletów 
wsiepu na wieczorek przeznacza Towarzystwo ka­
synowe na rzecz „Przyłuiiska dla uczestników z 
r. 1863". Publiczność krzeszowicka znana ze swych 
patrjofycznyeli uczuć weźmie niewątpliwie tłumny 
udział w uroczystym obchodz:e-

Hakatyzm galicyjski. Zarząd świeżo otwartej 
w Mogile fabryki faru prosi nas o stwierdzenie, 
że do kupców polskich rozesłał tylko polskie cyr- 
kularze z zawiadomieniem o otwarciu fabryki, któ­
rej cało urządzenie wykonały firmy krajowe.

Myślenice, 19 stycznia. Stosunki jakie zapano­
wały na tutejszej poczcie już od dłuż-zego czasu, 
są wprost nie do zniesienia. Wózki pocztowe przy­
jeżdżają bez względu na porę roku i dobry stan 
dróg mianuwicie z Izdebuika i z Mogilan, z coraz 
to Yv'ększem opóźnieniem, i to o godzinę lub wię­
cej, co oczywiście wpływa nader ujemnie na cały 
ruch pocztowy, a dla interesowanych częstokroć 
przynosi i straty, gdyż doręczanie oraz wydawanie 
listów, gazet i innych przesyłek opóźnia się o parę 
gudzin. Przyczyną tego jest nadzwyczajna slarna- 
zarność i biak  kontroli, wskutek czego nie dość, 
że poczty późno przyjeżdżają, ale potem sortowa­
nie nadeszłyck listów i przesyłek dla tutejszych 
mieszkańców trwa całe godziny!... Szybsza eks e- 
dycya oraz regularne przyjeżdżanie wózków na 
przeznaczony czas ma tylko wtedy miejsce, jeżeli 
przypadkiem na poczcie znajduje się komisarz po­
cztowy przeprowadzający lustraeyę. O! wtedy zja­
wia się ten pożądany pospiech i jakaś punatual- 
nośc. Ale nitch tylko odjedzia, zaraz cała robota 
idzie żółwim krokiem. Prosimy dyrekcję pocztową 
aby zechciała wglądnąć w te stosunki i temu lek­
ceważeniu publiczności położyła jak najrychlej 
koniec.

Z Jęzora piszą nam: Dnia 17 bm. odbyło się 
w tutejszej sukole przedstawienie „Jasełek", ode­
grane przez dzieci szkolne, pod kierunkiem tu tej­
szego nauczyciela, przy współudziale licznie zgro­
madzonej publiczności. Przedstawienie to, pomimo 
różnych trudności udało się bardzo dobrze, za co 
w pierwszym rzędzie nale-y się u z n a n ie  i podzię­
kowanie tutejszemu kierownikowi szkoły p. Luba- 
e z o w s k ie m u , jakoteż i nauczycielce p. Maryi Ka- 
dulskiej.

Niemiecka szkoła w Galicyi wschodniej. Do­
brze informowana w spiawaeh akcyi niemieckiego 
„Schulyereinu" gazeta „Reichonbergerzeitung" do­
nosi: Nowy ruch niemiecki w Galicyi zaczyna wy­
dawać owoce. W wielkicm mieście wschodnio-gali- 
cyjBkim S t r y j u ,  które otoczone jest do koła nie- 
mieckiemi osadami i w którem obecnie osiedliło się 
kilkaset rodzin niemieckich, założoną będzie wielka 
czteroklasowa szkoła niemiecka. Dzieci niemieckie, 
których jest w Stryja przeszło 100, musiały do­
tychczas uczęszczać do szkoły polskiej. Obecnie 
dzięki wydatnej pomocy „Schulyereinu" powstanie 
szkoła pry watna niemiecka, która umożliwi dzieciom 
niemieckim kształcenie się w języku ojczystym.

Cieszyn, 17 stycznia. (Wieczorek trzech wie­
szczów. — Wieczornica sokola). Doroczny wieczór 
„trzech wieszczów", urządzony przez młodzież tu­
tejszych zakładiiw średnich, tj. gimnazyuin polskie­
go i kandydatów paraielek połsk,ch w seminaryum 
nauczycielskiem, odbył się 16 b. m. w sali D«mu 
narodowego. Wieczorki, przez młodzież urządzane, 
mają już od początku tak wy robioną opinię, że 
sala, która niejednokrotnie wystarczała na pomie­
szczenie gości, znown w sobotę okazała się szczn- 
Dłą. Tłumy wprost osób weszły na salę, aby wziąć 
udział w tej o.-,wiatowo-narodowej uczcie, urządzo­
nej przez młodzież polską.

To też radość malowała się na twarzach obe­
cnych, którzy do niedawna z ukosa przypatrywali 
się wychowawcom jej dziatwy, starający m się 
wszczepić w młode pokolenie prawdziwio głębokie 
poczucie narodowe. Pod wpływem tak.ej pracy u- 
stąpie muszą kiedyś zapatrywania tych jeszcze do­
syć dzisiaj licznych zwolenników pairyotyzmu kra­
jowego, a zespolić się z ogólną narodową dążno 
ścią. •»*'

Program wieczorka, obejmujący śpiew, deklama 
cye 1 muzykę, był nader trafnie doborowy i bez 
zarzutu wykonany. Słowo wstępne wypowiedział 
prof. M a u e r  z nadzwyczajną siłą i bardzo zaymo- 
jącem porównaniem znaczenia tych trzech tytanów 
myśli narodowej w literaturze polskiej.

W  części muzykalnej odegrano „Mazurka" Wie­
niawskiego i „Kołysankę" Pogrobińskiego (solo 
skrzypcowe z tow. fort.), „Śpiew ptaszyny" W 
Poppa, „Ruską fantazyę* Buchnera (solo fletowe 
z tow. fortepianu), orkiestra zaś smyczkowa z tow.

fort. i harmonium odegrała B. Mendelshona „Marsz 
wojenny kapłanów I „De part pour la chasse a 
Jungmana. Chór męski młodzieży odśpiewał IŁ Sa­
rzyńskiego „Za moich młodych la t", Grossmana 
„Krakowiaka", Nowaczka „Do Mickiewicza" i M. 
Burzyńskiego „Skrzypki".

Z deklamacji na pierwszy plan wystąpiła dekla- 
macya zbiorowa „Kordyana“ Słowackiego (spisek 
koronacyjny (akt III, scena IV). Gra bohatera te­
go aktu w interpretacji p. Dyb., ucznia kl. VIII 
gimn. polskiego, me pozostawiała nic do życzenia.

Wieczorek zakończyły popisy gimnastyczne mło­
dzieży. Ćwiczenia woine w pięciu obrazach przy 
dźwiękach orkiestry własnej, wykonane przez naj­
mniejszych, wzbudzały ogólne uznanie, które w ca­
łej pełni okazało .ię przy ćwiczeniach starszych, 
ćwiczący ch nu poręczach i -drążku. Budowanie pi- 
rrmld, wykonane bez zarzutu, zakończyło ten wie­
czorek młodzieży, które zrowu jedno więcej ogólne 
uznanie sobie zdobyła tem więcej, że bez jakiej­
kolwiek pomocy starszych nader sumiennie wyko­
nała.

Dnia 17 grudnia b. r. odbyła się miesięczna 
wieczornica „Sokoła" tutejszego —  połączona z 
pogadanką na temat bieżących spraw sokolich. 
Pogadanką o ćwiczeniach sportowych w łonie „So­
koła" zagaił wieczornicę dzielny i niestrudzony 
nasz prezes, prof. Galicz, zaś treść „Przeglądu so­
kolego" nader tratnie i zajmująco przedstawił p. 
Kuhnert. Dalszą część wieczornicy tworzyły mono­
logi znanego na Śląsku monolugisty-amatora p. Do- 
ruli i p. Szczepańskiego, noczem przy dźwiękach 
swojskiej orkiestry tańczono ochoczo do późna w 
nocy.

Morawska Ostrawa 19 stycznia. Jeżeli „Be- 
tleem polskie" Rydia tak bardzo podoba się w kra­
ju, to tem większy ma urok dla tych, którzy od 
wielu lat zmuszeni są żyć na obczyźnie. Świad­
czyć m że o tem zapal, z jakim przyjęto odegra­
nie „Betleem" nie przez artystów, ale przez dro­
bną dziatwę szkuty polskiej w Morawskiej Ostra­
wie, w niedzielę 17 b. m. w wielkiej sali Domu 
polskiego. Rzaako ta  sala Dywa tak wypełniona jak 
była w niedzielę, a nie często też panuje w niej 
nastrój tak podniosły! To też prawdziwie szczęśli­
wą nazwać trzeba myśl odegrania „Betleem" w 
Morawskiej Ostrawie, a nauczycielka p. Surowiecka 
na szczerą zasłużyła wdzięczność, że nie ulękła się 
trudów wyuczenia całej rzeszy małych aktorów —  
a co trudniejsze — ukostyumowauia ich, i przy 
pomocy reszty grona nauczycielskiego, rzei-zą całą 
ku ogólnemu zadowolenia przeprowadziła. Dziatwa 
wywiązała się z trudnego zadania pod każdym 
względem bardzo dobrze, a skarga dzieci wrzesiń­
skich wyciskała widzom łzy z oczu. Przedstawienie 
zakończył żywy obraz przy oświetleniu bengal- 
sk.eru.

Chociaż w stęp y  na przedstawienie oznaczono 
bardzo niskie, uzyskano czysty dochód przekracza­
jący setkę koron, a kwotę tę przeznaczono na za­
kupiło książek polskich do czytania dla biblioteki 
uczniów szkoły polskiej w Murawskiej Ostrawie, 
bo dziatwa czytać pragnie, a poza szkolną bardzo 
a bardzo skromną biplioteczką, nie może tu znikąd 
dostać polskich książek do czytania.

Składnice pocztowe powstaną 1 lutego w Woli 
Mainowskiej i Sarnach (w okręgu urzędu poczto­
wego w Krakowcu) i w Olszynach (okręg poczty 
w Olpinack).

S e  ś w i a t a .

Z Foznania. (.Kolo polskie w Radzie miejskiej.— 
Pamięci St. hr. Żółtowskiego.)

— Kulo polskie w- radzie ^miejskiej tworzą na­
stępujący panowie: Jaroguiew Drwęski, Ludwik 
Frankiewicz, dr Tadeusz Jaworski, Kajetan Igna- 
towiez, prof. dr Staniała w Karwowski, Teodor 
Krause, Zenon Lewandowski. Stanisław Offierski i 
Wojciech Trąmpezyuski. Przed każdem posiedze­
niem plenarnem schodzą się nasi przedstawiciele 
w radzie miejskiej na wspólną naradę. Onegdaj od­
było się posiedzenie Kola polsaiego, na którem 
wybrano przewodniczącym mecenasa Trąmpczyu- 
skiego, a sekretarzem dra Jawoiskiego.

— Z okazji pierwszej roczńicy śmierci ś. p. 
Stanisława hr. Żółtowskiego z Niechanowa, złożył 
związek rodzinny Żółtowskich na fundusz jego 
iinieuia 10.000 m. Odsetki z tego funduszu służyć 
mają na ctle oświaty rolniczej.

Z armii. Ministerstwo wojny zamierza przy każ­
dym pułku piechoty zaprowadzić tak zwane patrole 
telefoniczne, podobnie jak przy artyleryi. Formacje 
telegraficzne Istnieją obecnie '  tylko przy pułkach 
kawaleryi, tudzież przy wyższych komendach po­
cząwszy od dywizji. Dla utrzymania połączenia 
pomiędzy poszczególnemi oddziałami, piechota roz­
porządza dotąd tylko ordynansami pieszymi i kon- 
njm i, albo też optycznymi sygnałami. Tymczasem 
działania teraźniejszej broni palnej wyklucza uży­
wanie ordynansów na przestrzeni zagrożonej ogniem, 
zaś posługiwanie się sygnałami optycznemi jest po­
wolne i zależne od rozmaitych warunków Wobec 
tego teleton nabrał ogromnego znaczenia, przewyż­
szając nawet telegraf, do którego potrzeba dłuższej 
nauki. Dla utworzenia patroli telefonicznych przy 
piechocie posłużą obecne patrole sygnałowe. Przy 
każdym niższym oddziale (kompanii) 12 żołnierzy 
musi odebrać zupełne wykształcenie w używaniu 
sygnałów, a z tego 3 żołnierzy zostanie wyszkolo­
nych w służbie telefonicznej. W ten sposób umoż­
liwione zostanie bezpośrednie porozumiewanie się 
pomiędzy mniejszemi oddziałami piechoty a wyż- 
szemi komendami w bitwie.

Drugą nowością będzie pokostowanie dział polo- 
wych i górskich na barwę oliwkowo-zieluną. W ten 
sposób zostaną wypokostowame nowe 8 centyme­
trowe działa polowe, typ 5, dalej 10 centymetrowe 
haubice polowe typ 90, a z dział górskich 7 cer ■ 
tymetrowe działa typ 99, tudzież 10 centymetrowe 
haubice górskie typ 7. Rury Dronzowe tych dział, 
mające na razie połysk metaliczny, pokryte zostaną 
warstwą sztucznej patyny. W ten sposób mają 
działa owe stać się mniej widocznemi dla nieprzy­
jaciela nawet na bliższą odległość. Już podczas 
wojny z Bo< rami angielska armia przez odpowie­
dnie pokostowanie dział czyniła je mniej widzialne- 
mi, a przykład ten w wojnie z Rosyą naśladowali 
Japończycy.

Kurs dla restauratorów obrazow. Na podsta­
wie rozporządzania ministerstwa oświaty utworzo­
ny został w wiedeńskiej akademii sztuk pięknych 
kurs dla tych artystów malarzy, którzy chcą się 
uoświęcić restarrowaniu starych i uszkouzonyeh o- 
brazow. Naukę powierzono kustuszowi Galeryi aka­
demickiej w Wiedniu, Gerlichowi, który jest po­
wagą na polu restaurowania i rozpoznawania obra­
zów. Niestety dla braku miejsca w sali wykłado­
wej dopuszczono tylko trzech artystów do uczest­
nictwa w kuraie.

Zamach, czy przypadek? Onegdaj rozeszła się 
w Rjece pogłoska jakoby na gubernatora tego mia­

sta, hr. Nako, wykonano zamach rewolwerowy. —  
Ofii-yalnie dano w tym wypadku następujące In- 
formacye: Gubernator hr. Nako jechał oszklonym 
automobilem wieczorem z Abazyi. Gdy automobil 
przejeżdżał koło miejscowości Prelucca, padł strzał, 
a kula drasnęła w ramię kierownika automobilu, 
który jednakże nie przerwał jazdy. Po przybyciu 
ao Rjeki zawiadomił gubernator o tym wypadku 
pohcyę, która natychmiast rozpoczęła śiedztwo, ale 
bezskutecznie.

E kscesy oficerów. Jak donoszą dzienniki wę­
gierskie, miasto Stuhlweissenńurg było widownią 
sensacyjnych ekscesów, które urządzili tamtejsi ofi­
cerowie 10 pułku huzarów węgierskiej obrony kra­
jowej, t. j. honwedów. Mianowicie porucznik Artur 
hr. Vay, tudzież podporucznicy Paweł Luby, Kolo- 
man Taaby i Aleksander Schmidt, przybywszy do 
restauracji „pod królem węgierskim", prawdopodo- 
onie w podnieconym stanie, dali z rewolwerów je­
denaście strzałów w sufit. Przerażeni goście za­
częli w popłochu uciekać z restamacyi, Na prośbę 
właściciela restauracji opuścili ją  oficerowie, ale 
na ulicy strzelali dalej, mierząc pomiędzy innemi 
do okien pałacu ks. Liechtensteinu, gdzie też kala 
Btłukła szybę i uszkodziła pająk w eaionie księ­
żnej. Następnie wpadli do kawiarni „Corso", po­
turbowali buchaltera Hugona Weissa i, jak twier­
dzi poszkodowany, zasypali mu oczy papryką. Gdy 
Weiss energicznie zaprotestował przeciwko tym 
brataluościom, oficerowie dobyli szabel i Weiss 
z trudem bronił się za pomocą kija bilardowego. 
Stamtąd poszli ao kawiarni „Elitę", gdzie znowu 
strzelali, a następnie wszczęli sprzeczkę z adwo­
katem drem Krausem. Na doniesienie polieyi, ko­
mendant pułku rozpoczął śledztwo i przedewszyst- 
kiem przeniósł do innego miasta podporucznika Ko­
lon ana Taabego, który najwięcej broił. Mieszkańcy 
miasta Stuhlweissenburg wezwali posła Maustorfa, 
ażeoy sprawę tę poruszył w Sejmie węgierskim.

Pani Steinheil przyznała się  do winy, przy­
znała się do tego, że zamordowała swojego męża 
i swoją matkę, ażeby odzyskać wolność i oddać 
rękę upatrzunemu wielbicielowi. Przyznała się po 
raz pierwszy do winy, a po raz trzeci oskarżyła
0 współudział w zbrodni osobę trzecią, tym razem 
nie wymienioną. To zeznanie pani Steir.heil mogłoby 
położyć nareszcie kres trudom śledztwr, gdyby nie 
okoliczność, że uczynione zostało przed osobą pry­
watną, a nie przed sędzią śledczym. Osobą ową 
była, jak się domyślają niektóre dzienniki paryskie, 
pewna hrabina, która z pairą Steinheii siedziała 
w tej samej ecM, a obecnie odzyskała wolność. Otóż 
przed tą  współlokatorką poczyniła pani Steinheil 
w chwili prostracji duchowej wspomniane zeznania, 
żądając dyskrecji pod przysięgą. Osoba owa przy­
sięgę złożyła ale jej nie dotrzymała. Poszła prosto 
do redakcyi znanego dziennika paryskiego „Matin"
1 opowiedziała wszystko, a „Matin" w niedzielnym 
numerze ogłosił te sensacyjne rewelacje, które na­
tychmiast obszerne telegramy obwieściły całemu 
światu. Czy pani Steinheil tę opowieść uzna za 
prawdziwą, czy się jej wyprze, zobaczj my dopiero.

Jak donoszą z Paryża, koła kompetentne bardzo 
sceptycznie zapatrują się na zeznania, ogłoszone 
przez „Matin", a kapelan więzienia St. Lazare, 
Arboux, oświadczył, że wszystko to ma być apo­
kryfem. Sędzia śledczy Andrć nie chce dać repor­
terom żadnych wyjaśnień.

Niamcy W Maroko, w  swej ekspanzywnej po­
lityce zwrócili Niemcy swoją uwagę także na Ma­
roko, pragnąc tam rywalizować z wpływami fran­
cuskimi. Obecnie założyli w Tangerze pierwszą 
szkołę niemiecką, która d. 1 lutego b. r. zostanie 
uroczyście otwarta. Przy tej sposobności urządzona 
zostanie >vielka demouoLaeya niemiecka.

Kłopoty pretendenta do tronu. Jak  wiadomo, 
z gwałtowną śmiercią króla serbskiego Aleksandra 
i żony jego Dragi wymarła dynastya Obrenowi- 
czów, przyna |muiej olieyalnie. Nieoficj alnym przed­
stawicielem rodu Obrenowiczów jest Milan Risticz, 
syn króla serbskiego Milana i pani Risticz, żony 
znanego politj'ka seroskiego i jednego z regentów 
podczas małoletności króla Aleksandra. Milan Ri­
sticz, roszczący sobie prawa do tronu serbskiego, 
przebywa obecnie w Paryżu i ciągle znajduje się 
w kłopotach pieniężnych. Przed kilku dniami przy­
jechał do Budapesztu, sądząc, że w stolicy wę­
gierskiej prędzej otrzyma pożyczkę na konto bo­
gatego ożenku. Ale finansiści w Budapeszcie uwa­
żają bogaty ożenek Milana Risticza za zbyt nie­
pewną gwarancję i nie chcą dać pożyczki Preten 
dent do tronu serbskiego skutkiem tego popadł w 
bardzo przykre położenie, gdyż nie ma czem za­
płacić hotelu, a na codzienne wydatki pożyczył od 
jeanego z kelnerów hotelowych 100 K. Wreszcie 
opuścił ów hotel i Drzeniósł się do pewnej rodziny 
serbskiej na mieszkanie, otrzymawszy od niej po­
życzkę. Milan Risticz po tych zawodach ma wkrót­
ce powrócić do Paryża.

Na ofiary katastrofy w Massynie, Zarząd
chromofotoplastyki (przy ulicy Szewskiej 1. 6) za­
wiadamia, że w dniu 21 bm. (we czwzrtek) prze­
znacza 5 proc. z dochodu za wstępy w tym dniu, 
na rzecz ofiar katastrofy w Messynie. W dniu 
tym daną będzie nowa, wspaniała serya obrazów, 
Indye wschodnie i Jawa.

O m y ł k a  d r u k i .  Pouta słowacki Orszagh ma pseu­
donim Hviezdoslav a nie Hvierdos!av, jak, dzięki 
pomjłce druku, powiedziano w Nrze 26 „N. Ret."

Zmarli:
Bohdan D z i e d z l c k i ,  literat ruski, w 82 r, 

życia umarł wczoraj we Lwowie.

Uniwersytet ludowy im. A. Mickitwicza.
W e środę: Dr Jerzy Żuławski: „Filozofia w  dobie Od 

-odzenia".
We czwartek: Dr E Wrróblewaka: „O powstaniu sty- 

czuiowtm".
Powszechne wykłady uniwersyteckie.

(W  auli I szkoiy ru dnej przy ul. Sfudenckiej o 6 wiecz.)
W e środę Maciej SzuKiow.cz: „O Matejce".
We czwartek: Dr Ludwik Kolaukowski: „Europa za­

chodnia a powstanie styczniowe".
Repertoai Teatru miejskiego w Krakowie.

W e środę: „Don Iiiszot".
We czwartek- „Noc listopadowa".
W  piątek: „Dyabeł".
W  sobotę: „Lilia Weneda".
W  niedzielę po południu: „Betleem polskie"; wieczór: 

„Lilia Weneda".
Z kalendarza. We czwartek 2i stycznia: i gnieszki p. 

męcz.; w piątek sJ2 stycznia: W incentego 5 Anastazego 
mm.; w sobotę 23 stycznia: Zaślubiny N. M. P. i  Raj­
munda w.

Wschód słońca 21 stycznia o godzinie i  min. 29, zachód 
o g. 4  m 13; długość dnia 8 godzin min. 44.

Z kraaow8kl'qa ousei watoryum. Dnia 19 stycznia ter- 
mometr doszedł od — 1 3  do 4* 1-0 C,; — b irometr 
wahał się.

Dnia 20 stycznia o godzinie 7 rano stan barometru 
748’9 mm., termometru -  5 0 C.; wiatr wschodnio-pół- 
nocno-w schodni.

Ze stowarzyszeń.
Seminaryum dla prelegentów. Zarząd uniwer­

sytetu ludowego postanowił urządzić szereg konfe* 
reucyj i wykładów w celu przedstawienia doświad­
czeń działaczy na polu popularyzacji wiedzy i da­
nia sposobności do wymiany zdań, nieraz może roz­
bieżnych tak co do punktu wyjścia, jak i ujmowa­
nia szczegółów. Po wykładach odbywać sin będą 
dyskusye, aa konferencjach każdy będzl6 mógł głos 
zabierać. Ścieranie się zdań, uzasadnienie odrębnych 
poglądów jest jedyną drogą post-ąja. W s t ę p  
w o l n y .  Wykłady odbywać się będą co środę, kon­
ferencje co poniedziałku o godz. 8 wieczorem. CRo 
iefi program:

W y k ł a d y :  20 stycznia dr B. L i m a n o w s k i  
„Stosunek demokracji poiskiej dc ludu"; 27 sty­
cznia W. F  e 1 d m a n n „Oświata ludowa w pro­
gramach partyj politycznych w Galicyi"; 3 lutego 
H. O r s z a  „Podstawy pedagogiki społecznej"; 10 
lutego H. O r s z a  „Zadania i kierunki uniwersy­
tetów ludowych11; 17 lutego H. W i t k o w s k a  
„Uniwersytet chłopski w Danii"; 24 lutego S. 
K r a u z  „Z doświadczeń prelegentów U. L., wska­
zówki praktyczne co do urządzania wykładów".

K o n f e r e n c y e :  23 stycznia Popularyzacya
nauk przyrodniczych. Zagają prof. dr E r u n e r  i 
prof. Uniw. Jagieli. dr G r z y b o w s k i. 25 stycznia 
Popularyzacya nauk lekarskich i hygienj. Zagai dr 
E i s e n o e r g .  1 lutego Popularyzacya nauk spo­
łecznych Zagai dr Z. D. G o 1 i ń s k a. 8 lutego 
Popularyzacya historyi. Zagai H. O r s z a ,  15 lutego 
Popularyzacya literaturj7. Zagai W F e l d m a n .  2 
marca Popularyzacya filozofii. Zagai Jerzy Ż u- 
ł a w s k i. 8 marca Wydawnictwo popularne. Zagai 
A, J ę d r z e j o w s k i .

Z Klubu pocztowego W sobotę 24 b. m. urzą­
dza klub pooztowj7, ul. Lubicz 5, z a b a w ę  z t  a ń- 
c a m i  d l a  d z i e c i  od godziny 6 do 10 wieczór. 
Po gudzinie 10 zabawa dla starszych. Muzyka ama­
torska medyków pod batutą p. Stępowskiego. Wstęp 
dla członków kluba 1 K, dla ich dzieci 50 nal. 
Dla nieeztonków i ich dzieci 1 K. Zaproszenia wy­
daje sekretaryat klubu codziennie między 8 a 10
wieczór.

Dziai ekonomiczny.
><; Podwyższenie taryf kolejowych, z  w i «  

d n i a  telegrafują; Prace przedwstępne około p o d ­
w y ż s z e n i a  t a r y f  n a  k o l e j a c h  p a ń s t w o ­
w y c h  zostały już u k o ń c z o n e .  Rznd spodziewa 
się uzyskać z tego p o d w y ż s z e n i a  z ruchu to­
warowego, więcej niż 35 milionów kor., a z ruchu 
osobowego 5 milionów kor.

x  Ministerstwo wojny a zapasy kasow e.
Wypłaty, które dotąd z zapasów kasowych U0JV„ 
teczuiało mininisterstwo skarbu na -rzecz zarządu 
wojska, nie były zbyt wielkiemu Obecnie, jak do­
noszą z Wiednia, skutkiem większych wydatków 
nu przenoszenie wojsk do Bośni, tudzież zarządzo­
nych przez ministerstwo wojny dostaw, będą wkrót­
ce potrzebne w i ę k s z e  s u m y  na pokrycie tych 
wydatków. Wysokość tych sum, któro w najbliż­
szym czasie bęaą musiały być wypłacoue zarządu 
wi armii, nie została jeszcze ustalona, ale, według 
wiadomości z dobrego źródła, d o j d z i e  co n a j ­
m n i e j  do 100 m i l i o n ó w  k o r o n .  Według 
klucza kwotowego, wypadnie 63-6 prc. na Austryę 
zaś 3 6 4  na Węgry. Wobec tego austryackie mi­
nisterstwo skarbu musiałoby wypłacić z a r z ą d o ­
wi  a r m i i  o k r ą g ł o  64 m i l i o n ó w  k o r o n .  Na 
inwestycye państwowe pizewidnje prowizoryum bu­
dżetowe pożyczkę. W każdym razie zapasy kaso­
we n i e  w y s t a r c z ą  na nadzwyczajne wydatki 
wojskowe i państwowe iuewestycye.

Ministerstwo skarbu w ostatnich dniach gradnia 
powierzyło pocztowej kasie oszczędności 18 milion, 
renty z r. 1908, a w ostatnich dniach sprzedało 
za 30 milionów zapas 4  procentowych bonów sali­
narnych. Operacja te przyniosły skarbowi państwo­
wemu 47 milionów koron. Dalej ministerstwo skar- 
du powierzyło pewnej grupie finansowej sprzedaż 
akcyj pierwszeństwa kolei północnej za 47 milion, 
koron, a suma ta w miarę sprzedaży akcyj, będzie 
napły wać do kasy państwowej Prawdopodobnie w 
najbliższych tygodniach znown powierzona zostanie 
pocztowej kasie oszczędności renta z r. 1900 za 
17 milionów koron, a wreszcie zapewniło sobie 
ministerstwo skarbu zaliczkę z bieżącego rachunku 
na 65 milionów koron. Z tych źródeł, po zupeł- 
nem ich otwarcia, wpłynie do kasy państwowej 
okrąglu 170 m i l i o n ó w  k o r o n ,  Mato wystarczyć 
na nadzwyczajne wydatki roku bieżącego, o ile na- 
tura'nie jakaś niespodzianka nie zaskoczy kasy pań­
stwowej.

x  Zniesienie ograniczenia składowego w sta-
cyi Nowy Sącz. Z dniem 20 bm. znosi s i ę — jak 
komunikuje nam dyr. kol. państw. — ograniczenie 
czasu wolnego od składowego, tudzież podwyższenie 
należytości składowych dla nadchodzących Jo sta- 
cyi Novyy Sącz przesyłek, które kolej wyładowuje, 
zaprowadzone od 15 października 1906.

L  m ie js n ie j c e n t r a m i )  t a r g o w i c y  n a  b y d ła  w  K r a k o w i e .
Kraków- 19 stycznia. Na dzisiejszy targ spędzono bydła 
rogatego 85, cieląt 303, owiec i kóz i. nierogai izny 
159; razem 561 zwierząt. Płacono za jeden cetnar m e­
tryczny żywej wagi: ouhaje ud 47-— do 56’—, woły 
48 — do 587—, krowy od —’— do —‘—, jałownik ad 
— ■— du —■— , cielęta od — du —‘— nierogaciznę 
tuczną od — do O --7— ; bitej wagi: nierogaciznę od 
I20-— do 131-- . 7i zakupionych na oko płacouo za 
sztukę: buhaje od 1967— do 4001—, woły z paszy od 
170-— do 225 —, krowy ud 80-— do 90-—, jaiówki od 
50-— do 140-—. cielęta od 18'— do 60- —, owce i kozy 
od 187— du 20-—.

Ze spędzonych na targ zwierząt sprzedano: na miejsco­
wą konsumuję 430 sztuk, na kousnmcyę innych gm in  
kraju 131, na eksport za granicę kraju bydła rogatego 
—, na eksport za granicę krain nierogacizny — .

Ceny powyższe obliczone bez opłaty akcyzowej
C e n n ik  z ie m io p ł o d ó w . Kiaków. 19 stycznia. Płacono za 

100 kilogr.: Pszenica biała — -  do — —, czerwona 
i żółta Pl'bO do 23-10, węgierska —7— do —7— ; żyto 
krajowe 19-80 do 20'80 w ę g ie r sk ie  do —7— ; ję­
czmień na krupy 15-— do 16-80,, browarny — •— d o  ,
na paszę 13780 do 14'30; owies z opłatą akcyzową 16‘70 
lo  17-90; p.oso —7— do —7— ; jagły  25 — do 27 — ; ta­
tarka 177— do 18"— ; kukurydza 167— do 19-e0 ; groch 
24-— do 2 9 — , fasola 187— do 307— ; wyka 17 50 do 
19-— ; rzepak zimowy 3 1 — dc 32"~ ; koniczyna na­
sienna czerwona — — do —7—, biała -- — do —7— ; 
tymotka — 7— do —7— ; esparsetu  29-50 do 32'— ; ,o- 
czewica 20-— do 32'— ; słoma 6-40 ao 7-20; Biano V760 
do 9-60; koniczyna pastewna 10 10 do 11-20, ziem niaki 
6"— do 7-— ; jaja za kopę 5 7— do 5740; masło za 1 kg. 
-2-bO do 2’riO; spirytus na 95°T ralesa za 1 hi — -— do 
210-— ; okowita na 7o°Tralesa —7-  do 170"— ,

B a l i c e

—  Patryotyczne kompozycye na czasie. Na
zDliżającą się setną rocznicę urodzin Słowackiego* 
napisał znany muzyk p. Maurycy Sieber trzy li­
twory do słów Juliusza Słowackiego —  na cnóry
męskie —  1) Hymn do Bogarodzicy: „Bogarodzico-
Dziewico! Słuchaj nao matko Boża. To ojców na-

Kraków, Linia A-B
Rynok Główny L. B7.

polecają
do o b u w ia  i do meta!! jako najlepszą
markę ze wszystkich polskich wyrobów.
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szych śpiew". —  2) Hymn o zachodzie słońce: 
„Smutno mi Boże!" —  i 3) pieśń legionu litew 
skiego: „LL , a żyje! Litwa żyje' Słońce dla niej 
błyszczy chwał;.". Kompczycye te, będące obecnie 
na czacie, zasługują na ogłoszenie ich drukiem, a- 
by nasze stowamj szenia śpiewackie miały jnż ma- 
teryał :ia uroczyste wieczorki i koncerty.

— S^Y onsky Prehled, czeski za miesiąc sty­
czeń przynosi n- miejscu naczelnem u v a p i l a  
przekład poezyi M i c k i e w i c z a :  „Popas w Upi 
Cie“, „Fragmenty", „Ogród pamiątek". Redaktor 
■•Przeglądu Słowiańskiego", p. Adolf C z e r n y ,  
przedstawia n.nf .Tin fonem słowem wyspę dalmacką 
Rab, na której spędził ostatnie lato. Przygodnie 
bowiem wspomnieć można, że Czerny poaobnie jak 
nasi Baudouin de Courtenay, goszczą wśród Sło­
wian na kresach połndniowo-słowianskich i są tam 
gośćmi serdecznie widzianymi. Są lu dwa artykuły 
nie o nao, ale nas bardzo obchodzące. A. N o v i n a 
przedstawia „Narodowe odrodzenie się Białorusinów", 
łrtóre jest dla Polski na Litwie i Białej Rusi Kwe- 
styą żywotna, Dr K a d l e c  znowu podaje mono­
grafii zny obraz działalność' znanego ze swej poli­
tyki ukraińskiej, proiesora Michała Kruszewskiego. 
Wybitny działacz narodowy z Serbii Łużyckiej, 
Mikiawsz A n d r i c k i ,  ogłaoza światu słowiańskie­
mu „ciężkie poiożenie Serbów łużyckich", tej wy- 
ipy słowiańskiej, co ledwie 160.000 dusz liczy, 

a opiera się niemczyżnie, niestety coraz słabiej. 
Nie dokończył swego artykułn Andricki. śmierć 
nagła (miał lat 37) wytrąciła mu pióro z ręki. 
W  dziaie recenzyjnym znajdujemy zapiski o „W e­
selu" i „Danielu" Wyspiańskiego. Redakcja „Slo- 
"anskeho Pfehledu" wzywa czeskich kompozytorów, 
aby polskiego „Daniela" opracowali muzycznie. 
[ jeszcze słowo. Czasopismo to ozdabia wśród 
obrazków podobizna p, Pauliny M a t e r n o w e j ,  
Stora skończyła właśnie 60-ty rok życia. Imię Ma­
ternowej zapisane jest w literaturze polsko-czeskiej. 
Jej przekłady z języka polskiego ezęste byio w 10 
rocznikach „Przeglądu słowiańskiego". mg.

— Nowe książki:
Artur G r u s z e c k i !  „Zaloty biurokraty". Po­

nieść współezrsna. 2 tomy. Warszawa 1909. (Bi­
blioteka dzieł wyDorowych nr 569 i 570). Cena 
2 korony.

Louis von N o r m a n :  „Polska jako rycerz wśród 
narodów". Z przedmową Heleny Modrzejewskiej-Chłu- 
powikicj. Część I. Warszawa 1908. (Biblioteka 
dziel wyborowych).

Jędras Ś n i a d e c k i -  „Pisma satyryczne". Do 
druku przygotował dr Adam Wrzosek. Część I, II 
i II! Warszawa 1908. (Biblioteka dzieł wyboro­
wych).

Jarosław M i k u l a r z :  „Urólewienka". Opowieść 
z życia pszczół. Przełożyła z czeskiego Julia Kre- 
czyńska. Warszawa 1908. (Biblioteka dzieł wybo­
rowych).

Wanda K r z y ż a n o w s k a :  „Pojzye. Kraków 
1908. Gebethner i Ska. Str 276.

B .  C  l j p t  j l s k a ,  K r z y s z t o f o r y ,
K p u k ó  w .  W ynajm uje i sprzedaje p ierw ­
szorzędnych fabryk fortepiany, pianina, Harmo­
nie i pianoie za gotówkę lub na spłaty  nawet 
dwndziestomiesięczne, Instrum enty  używane od 
cen najniższych.

K r a n i k a  l w o w s k a .

L w ów , 20 stycznia.
Tow. lekarskie lwowskie wybrało do zarządu 

na rok 1909 przewodniczącym prof, Renckiego, za­
stępcą prz, wodniczącego Jra  Kwiatkiewieza, ikarb- 
""'uem doc. Nowickiego, sekretarzem dorocznym dra 
Horuowfkiego, biblio tekarzem  doc, Szumowskiego, 
nadto wybrano dwunastu delegatów do towarzystwa 
lekarzy galicyjskich.

Z teatru lwowskiego Artyści opery wraz z 
chórami odbvwają codziennie próby ? onery Ludo­
mira Różyckiego „ B o l e s ł a w  Ś m i a ł y " .  Libret­
to napisał Aleksander Bandrowski. „Mise-en-scene“ 
tego pięknego dzieła układa reżysei p. Floryański. 
Główne partye wykonają pani Bobtss, par,: Róży­
cka, małżonka kompozytora, pp. Męciński, Tarnaw­
ski, L udw ig, Okoński, pani Kasprowiczowa, panna 
Hendricnównu, oraz pp Paszkowski, Sulikowski, 
Jeliński i Schmidt.

Artyści dramatu rozpoczęli próby z najnowszego 
3-aktowego dramatu Adama Krechowieckiego p. t. 
„ S y n  k r ó l e w s k i " ,  który na scenie krakowskiej 
był^ jnż wystawiony z wielkiem powodzeniem i do 
dzi-- stale utrzymuje się na tamtejszym repertoarze. 
Również odbywają się próby z 4 aktowego dramatu 
Bernarda SLawa p. t. „ P r o t  e s y  a p a n i  W a r ­
r e n 11.

Artyści operetki przygotowują się do wznowie­
ni! jednej z najpiękniejszych operetek Leeoąua 
„ K s i ą ż ą t k o " ,  która swego czasu cieszyła się u 
nas wielką popularnością. Rolę tytułową objęła p 
Miłowska. Po wystawienia „Ks!ążątka“ rozpoczną 
się próffy z najnowszej operetki Oskara Straussa 
„ W a l e c z n y  ż o ł n i e r z 11, którą obecnie gra teatr 
,.An der Wien" w Wiedniu.

R o z w ią z a n ie  „Samopomocy rolniczej". W  osta­
tnich ezasacu powstał we Lwowie szereg towarzystw 
asekorac inych, które nie mając faktycznych pod­
staw s*nienia rozwijały się jednak szybko dzięki 
reklamie a dyrektorowie pobierali sute wynagro­
dzenia. Do ych towarzystw należała „Samopomoc 
rolnicza", - 1 niejłCa zaiedwie od półtora r ,ku, a 
miała Już 38.308 K dochodu. Celem towarzystwa 
było noezpieczenie bydła od pomurn lub innej u- 
traty inwentarza żywego, w  ciągu tego czasu wy­
płaciło towarzystwo 49.777 koron odszkodowania, 
resztę wydatków t. zn. prawie połowę pochłonęły 
koszts administracyjne Ponieważ ostatnio wpłynęło 
wiele zgłoszeń o odszkodowanie, a zarząd nie miał 
pokrycia, Towarzystwo rozwiązało się, Łan;m poli­
c ja  wejrzała w afctż Kierownikiem t o w a r z y s tw a  
był dawniej p. Hardy, a następnie p. Antonowicz, 
b rządca dobr w Sokolnikach. Ponieważ Towarzy­
stwo posiada jeszcze majątek, ustanowiono komitet 
likwidacyjny, złożony z pp. Antonowicza. Wl, Gru- 
sze-kieero i K. Sawickiego, rew-, nam. Przez rozwią­
zanie towarzystwa członkowie stracili około 40.000 K-

Aresztowanie dozorcy więziennego, w  sądzie 
krajowym karnvm we Lwowie, wywołało sensacyę 
aresztowanie dozorcy więziennego Barnaby Jedy­
naka, którego kazał uwięzić sędzia śledczy, Słowi­
kowski, a to za konszachty z aresztantami. Już 
podczas rozprawy 'Wasiuskiego wyszło na jaw, że 
istnieje pewna liczba dozorców, pozostających w sto­
sunkach z więźniami. Przeprowadzone przez prezy- 
dynm sądu śledztwo, nie dało jednakowoż żadnych 
rezultatów. Aż oto przed kilku dniami przychwy­
cono list, adresowany do żony Jedynaka. W liście 
tym znajdował się drugi list, przeznaczony dla je­
dnego s aresztanców, pozostających w więzieniu 
Sledozem. Przeprowadzona przez kom. Łukomskiego

rewizyu, przyniosła szereg dowodów przeciwko Je­
dynakowi. Dozorca ten kazał sobie za pośrednictwo 
nieźle płacić, do ostatniego np. listu dołączony był 
banknot 5-rublowy, który utonął w kieszeni Jedy­
naka. Wobec tego Jedynaka „z miejsca" areszto­
wano, jakkolwiek był dozorcą „dekretowym" i miał 
za sobą 22 lat służby. Śledztwo trzymają w ści­
słej tajemnicy, Z którym więźniem pozostawał Je ­
dynak najbliżej w stosunkach niewiadomo, mówią 
jednak, że w ostatnich czasach najwięcej listów 
doręczał Monczałow3kkmu, za co pobierał stałą ta ­
ksę 5 rubli od-sztuki.

niorderca Stoffów. Dzienniki lwowskie donoszą, 
że polieya wpadła wreszcie na pewny ślad mor­
dercy Stoftow Mianowicie w r. 1907 zbiegł z Wi­
śnicza skazany na dożywotnie więzienie sprawca 
morderstwa na rodzinie karczmarza około Czańca 
pod Białą. Morderca zoiegł do Prus, a następnie 
przywłaszczywszy sobie obce dokumenty legityma­
cyjne, wrócił dc Lwowa i przyjął służbę u Stoffów. 
Polieya wpadła na trop jego w ten sposób, że za­
żądała z zakładów karnych podobizn wszystkich 
zbrodniarzy, którzy w ostatnich latach opuścili 
więzienia. Z W i ś n i c z a  p r z y s ł a n o  t a k ż e  
f o t o g r a f i ę  z b i e g a .  Zwołano tych, którzy znali 
mordercę i ci zeznali zgodnie, że morderca jest 
identyczny z przedstawioną na fotografii postacią 
zbiega z Wiśnicza.

ftepertoar teatru lwowskiego.
We czwartek: „Manon"
M piątek: „Dou Kiszot".
W  sobotę pupołndniu: „Kościuszko pod Racławicami"; 

wieczór: „Żydówka".
W  niedzielę po południu: '„Betleera polskie"; wiecz.: 

„Madame Bntterfly".

Pogłoski o d y m  gabinetu M m i
(Telegramy „N. Reformy" z 20  stycznia.)

Petersburg. W kołach rządowych mówią o 
możliwości w a ż n y c h z m i a n  w g a b i n e c i e .  
Stanowisko S t o ł y p i n a  jest bardzo zachwia­
ne. Ju ż  w samym fakcie, że S tołypin z okazyi 
Nowego roku (st. stylu) n i e  o t r z y m a ł  ż a ­
d n e g o  o d z n a c z e n i a ,  widzą, że popadł on 
w nieiaske.

Prawdopodobne jest ustąpienie Stołypma i
czterech ministrów, których zastąpią reakeyo- 
niści jeszcze od nich skrajniejsi.

Mówią o ustąpieniu m inistrów : rolnictw a, 
handlu, kom unikacyi i kontrolora długów pań­
stwowych.

Dymisya Diitowa.
Petersburg. Dymisya m inistra m arynark i D i-  

k  o w a została p r z y j ę t a .  N astępcą jego zo­
s ta ł zam ianowany kontradm irał W  o ] e w o d z 
k i .  Przyczyna dymisyi D ikowa łeży w odrzuce­
niu jego projektów  w spiaw ie reorganizacyi 
floty rosyjskiej i w rozm aitych nadużyciach, 
W ykrytych w zarządzie m arynarki.

W  najbliższych dniach ma ustąpić m i n i ­
s t e r  k o m u n i k a c y i  Ja k o  jego następcę 
wym ieniają kom endanta pałacowego, jenerała  
D i e d i u i i n a.

W y p a d k i  b a l k a i i s i i e .
Pomimo uchw alenia zasadniczych punktów 

ugody austryacko-tnreclriej, sy tuacya na  wzbu­
rzonym b a łk an ie  nie m zedstaw ia się wcalo po- 
Kojowo. N ajpierw  bowiem do ostatecznego r a ­
tyfikow ania ugody przez parlam enty Turcyi i 
A ustryi, droga jeszcze dość daleka i tem tru ­
dniejsza, że rząd turecki, w ierny swoim oryen- 
talnym  tradycyom , nie je s t dość szczery i go­
dząc się na w arunki A ustryi. równocześnie boj­
kotuje, czy też toleruje, bojkotowanie towarów 
austryackich. Tymczasem dyplomacyi austrya- 
ckiej zależy nietylko na zyskaniu ze strony 
Turcyi aprobaty  dla aneksyi Bośni i H ercego­
winy, ale uwolnić ona chce przemysł i handel
austryacki od nałożonej na nie w portach tu ­
reckich bauicyi. — Tem się tłomaczy warunek 
Pallaviciniego, że A ustrya wypłaci Turcyi od­
szkodowanie w ratach. Gdyby bowiem pow strzy­
manie bojkotu nie zostało dokonane, A ustrya 
m iałaby możność w strzym ania dalszych r a t  od­
szkodow ana

Turcy a byłaby już z pewnością ten w arunek 
akceptow ała, gdyby nie czuła za sobą przemoż­
nej protektorki. Anglii. W ięcej, niż innemu pań­
stwu, zależy oczywiście A nglii na bojkotowaniu 
p row eniencji austryackiej i ubezwładniem u wo- 
góle jej wpływów handlowych na  c a ły m  półwy­
spie bałkańskim . Tem tłum aczyć jedynie można 
upór nietylko Turcyi, lecz także państew ek tak  
słabych ekonomicznie, i ak Serbia Czarno-

&óra- . - • c. ! • • • nPoza tem, co o zbrojeniu się S e r b i i  i L z a r- 
n o g ó r y  czytamy, k ry ie  się najwidoczniej g ra  
zakulisowa. Niepodobna przypuścić, aby jedno, 
lub drugie z tych państew ek przybierało posta­
wę tak  groźną, gdyby nie czuły za sobą jak ie ­
goś poparcia silniejszego. Ostrożniejszym bez 
w ątpienia od kró la  P iotra, je s t ks. Mikołaj 
czarnogórski. N atom iast król serbski i d z i e  
w i d o c z n i e  n a  h a z a r d y ,  lub raczej do ha­
zardów daie sie porwać. K ról P io tr  sta ł się 
biernem narzędziem w ręku  stronnictw  L ekce­
ważony, a naw et zwalczany przez własnego sy­
na, strac ił zupełnie zmysł o ryeniacyjny i zna­
lazł się w położeniu bez wyjścia. W  konaku 
belgradzkim  rozgryw ają się bru talne sceny mię­
dzy ojcem i synem; b u r z a  z a w i s ł a  n a d  
r c z y d e n c y ą  k r ó l e w s k ą .

W  k ra ju  tymczasem rządzi widocznie kilka 
Daraz -partyj i osobistości. Pow staje zamęt- i 
bezrząd. Tw orzą się ochotnicze oddziały, które 
nie podlegając żadnym rozkazom z góry, k a ż ­
d e j  c h w i l i  o r z n k r o c z y ć  m o g ą  g r a n i ę  
a u s t r > a c k ą .  Publiczną je s t tajem nicą, acz­
kolwiek sen e przestrzegą jej rząd austryacki, 
że na granicy serbs1 o-bośniackiej przyszło do 
u tarczek co p ra m ńit znacznych, k tóre nie o- 
beszły się jednak tuz < rw i rozlewu.

S e r b i a  n i e  p i  z o s t a j e  s i ę  z b r o i ć .  
Skąd ma na to fundusze, >. zwiędnie na jakich  
gw araucyach opiera się k red y t zrujnowanego 
kraju , me ii iadomo; ale ta  tj  iko je s t pewnem, 
że skutkiem  tego w o j n a  s e  i b s k o-a u s t. r  y a- 
c k a  wcale nie jest wy 'uczona ze sfery praw ­
dopodobieństwa. Może oni /j  buchnąć nagle, 
niespodziewanie, dzięki napoi owi nam iętności 
w Belgradzie, — a może obecna sytuacya zwró­
cić także swoje ostrze p i z e c i w  - l y n a s t y i  
K a r a g e o r g ó w ,  zamiast przeciw A ustryi.

Serbia sta ła  się dzisiaj k ra iną  niespodzianek 
i m iędzynarodowych zagadnień, których usunię­

cie nie je s t wcale rzeczą łatw ą. W  tem właśnie 
tkw i niebezpieczeństwo chwili.

Tel. „Nowej Reformy" z 20 stycznia. 

Przygotowania do wojny.
Belgrad. Radzie wojennej, jak a  odbyła się u 

m inistra w ojny Ż i v k c w i c a ,  p rzypisują b a r­
dzo w ażne znaczenie. K rążą rozm aite pogłoski. 
Tw ierdzą niektórzy, że narada ta  stoi w związ­
ku z e  z m i a n a m i  w d y s l o k a c y i  w o j s k  
i z ruchem wojsk serbskich nad gran icą  buł 
garską.

Belgrad. Dziennik „Praw da" w touiu namię­
tnym  z w r a c a  s i ę  p r z e c i w  A u s t r y i  i pi­
sze: Je ś li Europa życzy sobie pokoju, to niech 
s ta ra  się o zaspokojenie życzeń Serbii. W  prze­
ciwnym bowiem razie S e r b i a  z m u s i  j ą  d o  
t e g o .

Bulgarya slą zbroi.
Londyn. Dzienniki donoszą o poważnych 

z b r o j e n i a c h  s i ę  B n ł g a r y i ;  zwłaszcza w 
C a r i b r o d z i e  nagromadzono w ostatnich cza 
sach d u ż o  a m u n i c y i  i a r t y l e r y i .

Rząd bułgarski zgodził się już rzekomo na 
zapłacenie Turcyi odszkodowania w wysokości 
120 milionów franków. T urcya jednak pod 
wpływem mocarstw zniżyła swoje p re ten sje  
z 500 na 150 milionów franków.

Poiymisa bułgarska.
Paryż. Bawi tu  od kilku dni b u ł g a r s k i  

m i n i s t e r  s p r a w  w e w n ę t r z n y c h .  P e r­
trak tu je  on z konsorcjum  bankowem w spra­
wie p o ż y c z k i  bułgarskiej dia zapłacenia 
Turcyi odszkodowania.

Pośrednictwa Włoch.
Belgrad. ,.Veczer. Novosti: donoszą, że rząd 

w ł o s k i  ofiarował rządowi serbskiem u p o ś r e ­
d n i c t w o  w  konflikcie z Austro-W ęgram i. — 
Rząd serbski dotąd jednak  nie odpowiedział.

Bojkętowsnte Austryi.
Konstantynopol. Bojkot towarów austryackich 

trw a bez zmiany dalej. W czoraj okręt Lloydu 
br. Cali" nie mógł wyładować swych towarów, 

zamówi irycfi przez rząd turecki.
P rezes syndykatu bojkotowego oświadczył, 

że bojkot ustanie dopiero wtedy, aż między T ur­
c ją  i A ustryą  będzie o s t a t e c z n i e  z a w a r ­
t a  u g o d a .

W śród kupców tutejszych objaw ia się już 
pewne n i e z a d o w o l e n i e  Nie mogą oni bo­
wiem robić zamówień w A ustryi, a na inne 
ta rg i zw racać się nie chcą, gdyż laaa  dz.eń o- 
czekują zaw arcia ostatecznej ugody z Austryą,

Bielsk. T utejsi fabrykanci zwrócili się do 
rządu z prośbą o zniżenie lub odpisanie poda­
tk u  zarobkowego ze względu n a  b o j k o t  T u r ­
c y i .

Tryest. W czoraj odbyło się tu  posiedzenie 
Izby handlowej w spraw ie b o j k o t u  w Turcyi. 
Na posiedzeniu tem obliczono, że kupcy trye- 
styńscy ponieśli dotąd s z k o d ę  w wysokośoi 
5 milionów koron.

Konstantynopol. J a k  zapew niają, b o j k o t  
p o t r w a  j e s z c z e  t r z y  t y g o d n i e .  Miedzy 
tragarzam i portowymi a rządem, wybuchły, jak  
słychać, różnice i starcia , ponie.yaż tragarze  
dom agają się o d s z k o d o w a n i a  za u tra tę  za ­
robku podczas bojkotu.

W u  i t t t i

uitipdiofti „ftwej Reformy"
z dnia 20  stycznia,

itoesrtowenie rewolasyonlstótf.
Petersburg. W m ieszkania zegarm istrza L e -  

o n t j e w a  aresztowano wczoraj 11 rewolucyo- 
m stów, m ię d z y  ty m i 3  studentki. P r z y  r e w iz y i  
w m ieszkaniu znaleziono l i c z n e  f o t o g r a f i e  
i p i s m a ,  z k tórych polieya wnosi, że zamie­
rzone były z a m a c h y  n a  w y s o k i e  o s o b i ­
s t o ś c i  w P e t e r s b u r g u .

Ustawa o posiadłościach wieczysto* 
czynszowych na Litwie.

Petersburg. Car zatw ierdził uchwałę Rady 
m inistrów, postanaw iającą wnieść do Dumy 
pro jek t o posiadłościach w ie  c z y  s t  o -c z y  n- 
s z o w y c h  w m i a s t a c h  i m i a s t e c z k a c h  
L i t w y  i R u s i .

W praskie) dyrekcyl pocztowej.
Praga, D zienr.k i niem ieckie żąlą się, że od 

czasu ustąpienia w iceprezydenta poczt) w P r a ­
dze S w o b o d y ,  stosunki na, poczc-ic j e s z ­
c z e  b a r d z i e j  s ię , p o g o r s z y ł y  P rezydent 
K raus (Czech) załatw ia sam w szystkie agendy, 
które należały dawniej do w iceprezydenta Swo­
body. Oprócz tego przydzielił K raus jednemu z 
urzędników czeskich w szystkie spraw y perso­
nalne. iiależace dawniej do agend wiceprezyden­
ta  Swobody.

Zderzenie się pociągów.
Palmi. Pociąg przybyły z B a g  o a r  a  zderzył 

się wczoraj w pobliża tutejszego dworca z szy­
bującą lokomotywą. Obie lokomotywy i jeden 
wagon uszkodzone. S z e ś ć  o s ó b  o d n i o s ł o  
z r a n i e n i a .

Płaca prozfdenta Sianów Zjedno­
czonych.

Waszyngton. Senat postanowił podwyższyć 
dochody prezydenta, łącznio ze zwrotem kosz­
tów podróży, z 75.000 na 100.000 dolarów.

Wiedeń. W czoraj przybyła ui deputacya kon- 
serw atoryum  praskiego i udała się do kiero­
w nika m inisterstw a oświaty, K anery, z petycyą 
o upaństw ow ienie tej in sty tuc ji. D r Kauora o- 
świadczył, że zachowuje się sympatycznie w o ­
bec tego życznia.

Waszyngton, P rezydent Ro o s e w e H  przed- 
łożył senatow i pismo sekretarza stanu l i o o t a ,  
w którem  tenże zaleca zamianowanie komisyi, 
złożonej z trzech obyw ateli Stauów Zj dnoczo- 
nych. K om isja  ta  udałaby się do repub iki L  i­
b e r i a  w Afryce, jako  organ doradczy tam te j­
szego rządu.

Nowe skaatfate'
Meiningen. P ro k u ra to r ia  wytoczyła ś l e  d z ­

i w o  przeciw kilku w y s o k i m  o s o b i s t o ś ­

c i o m  tutejszym  o z b o c z e n i a  s e k s u a l n o -  
Jeden  z oskarżonych uciekł do Paryża.

Z  H u t y  i r n M t a .

(Teiegr „N Reformy" z d. 20 stycznia.)

Wifideń. Posiedzenie I z b y  p o s ł ó w  rozpo­
częło się dzisiaj o godz. 11 "20 przed południem. 
H rrzydent dr W e i s s k  i r c h n e r  wspomniał o 
katastrofie, jak a  nawiedziła W łochy południowe, 
podał do wiadomości depeszę dziękczynną, na­
desłaną przez prezj uenta włoskiej Izby, za 
syinpatye, objawione Włochom przez austryacką  
Izbę posłów.

Po odczytaniu wpływów Izba przystąp iła  do 
obrad nad w n i o s k a m i  n a g ł e m i .

W iceprezydent S t a r z y ń s k i  zawiadomił, że 
jest chory.

P rezydent podał następnie do wiadomości, że 
podczas feryj parlam entarnych, poseł galicyjski 
Z a g ó r s k i ,  w ybrany w 7 0 ym okręgu w ybor­
czym, z ł o ż y ł  m a n d a t ,  wobec czego prezy­
dent zarządził p o w o ł a n i e  j e g o  z a s t ę p c y .

K ierow nik m inisterstw a robót puDlicznych 
przedłożył projekt ustaw y w spraw ie zmiany 
ogólnej u s t a w y  g ó r n i c z e j  z 23 m aja r. 
1854.

K ierow nik m inisterstw a w yznań i oświaty 
wniósł przedłożenie rządowe w spraw ie utwo­
rzenia samodzielnbgo fakultetu prawniczego 
z włoskim językiem wykładowym w Wiedniu.

M inister obrony krajuw ej przedłożył p ro jek t 
ustaw y o Kontyngencie rekruta.

W  dalszym ciągu prezydent podał do w iado­
mości Jzby sprawozdanie m inisterstw a spraw  
w ew nętrznych w spraw ie in terpelacyi o p o  

t ę p o w a n i u  p o l i c y i z  okazyi udania się 
deputacyi słow iańskiej w roku ubiegłym do p a r­
lam entu

Pos. S i 11 i n g e r  i tow. zgłosili wniosek 
w spraw ie „lex A ksm ann".

Pos. Ż i t  n i k wniósł interpeiacyę w  spraw ie 
cofnięcia rozporządzenia m inisterstw a skarbu  
z 24 grudnia 1908 r., dotyczącego gorzelń 
śliwkowych.

Z Koła polsiciego.
Wiedeń, Koło polskie na wniosek posła Z a- 

r a ń s k i e g o ,  po szczegółowem zbadaniu u sta ­
wy górniczej, postanowiło zająć w tej spraw ie 
stanowisko, odpowiadające interesom k ra ju  i na­
rodu.

Trezydyum Izby na posłuchaniu 
u cesarza.

Wiedeń. C e s a r z  p r z y j m i e  j u t r o  p r ę ­
ż y  d y  u m I z b y  p o s e l s k i e j  Rady państw a, 
k tóre przybędzie w komplecie. W  posłuchaniu 
wnźmie także udział w iceprezydent, socyaksta 
P e r n e r s t o r f e r .

Przeciw nuidstrowl wojny.
Wiedeń. P a r t y a ^ h r z e ś c i j a ń s k o - s o -  

c y a l n a  zapowiada dziś akcyę, c e l e m  u s u ­
n i ę c i a  m i n i s t r a  w o j n y  S c h d n a i c h a ,  
za jego gotowość do ustępstw  językowych dla 
wojska na 'Węgrzech.

Ankieta czosho-niemiecica..
Wiedeń. W s z e c h n i e m c y  odmowifl udziału 

w ankiecie czesko-niemieckiej.

Odpowiedzialny redak to r i wydawca:

M i c h a ł  K o n o p m s k i .

(Asflykuły
N A D E S Ł A N E .

ty m  d z ia le  n ie  p o ch o d zą  od 
1’fedakcyi).

Dorośli cierpiący na k a ta r  żołądka
powinni otrzymywać łatwo strawny pok.rm, Itóry 
zarazem dostarcza Ciału dużo materyału pożywnego. 
Jako taki pokarm poleca się mączkę , Kufeke", 
ponieważ jest łatwo strawna i dzięki zawartości 
białka i substancyi mineralni ch stanowi silne po­

żywienie. 181 1 1

M m zgromadzenie
Członków Banku komereyalnego, Stowarzyszenia 
zarejestr. z ogran. por. w Jaw orznie odbędzie 
się dnia 28  stycznia 1909 r. o godzinie 7 wie- 

czo rerv .
P O  RZ A D E K  D Z I E i nN ' -

1, Zmiana ustępu 8 i 10 statutów ,
2. uzupełniający w ybór Rady nadzorczej.

Dyrehcya,

M m eahytek zdobyłem na nowy ?.ot
najuporczywszy katar na świecie! Suche gar­
dło, bolejące osKrzełe, kłucie za każdym od­
dechem —  potem ta flegma, która nie chce 
się ruszyć. — Ależ człowieku, czeitin4 BW  
męczysz? Zażądaj w najDliższej apte»ee> fi™' 
gueryi lub w handlu w E>d tnmerainych za 
1-25 kor. pudełka Sodeuskich pastylek mi 
neralnych (Faya prawdziwych), a założę się 
że nie będziesz miał żadnych dcegliwości, 
gdy zobaczymy się wieczorem przy zwyczaj­
nym stole. 607 1 2

Generalne zastępstwo na Austro-Węgr, W. Th. 
G n n t z e r t ,  Wiedeń I?-/1; Grosse Neugasse 17-

Dwa i t i u M I  n a n i s i i i i i h i t i i i
rąk I twarzy:

M y d ło  „ le c z n i  g ł c 11

MALINOWSKIEGO
z zapachem wody kolońskiej 

(cena 60 halerzy) i 416 3 25

P d i l o d e r m i n e
(cena 70 lml.) Skutek niezawodny, lecz należy 

żądać wyrobów Malinowskiego.

P o  z a m l o i ą c i u  n u m e r u .

Kraków, 20 stycznia.
Z powodu zamieci ś n i e ż n y c h  wstrzymano 

na wszystkich kołontyjskich kolejach lokalnych o- 
gólny ruch pociągów przypuśzczalnie na 48 godzin.

Z Warszawy, (Dwa wyroki śmierci. — Ś. p. 
Karol Koźmiński. —  Uwolnienie Antoniego Sze- 
eba —  Występy Sary Bornhardt. — Opera war­
szawska w Łodzi. — Operetka jedzie do Peters­
burga).

— Wczoraj sąd wojenny warszawski rozpozna­
wał sprawę 22-letniego Antoniego Wiaka i 19- 
letniego Władysława Golucha, oskarżonych o na 
pad bandycki, dokonany w dniu 12 sierpnia 1908 
r, w gub. lubelskiej na braci Fiszbaumów. oraz o 
opór zbrojny, stawiany strażnikom przy aresztowa­
niu. Sąd skazał obu na karę śmierci przez powie­
szenie.

—  W sobotę zmarł w Warszawie znany w' sze­
rokich kolach z nieposzlakowanego charakteru i 
pięknjch dążności obywatelskich, Karol Koźmiński, 
b. prezes zarządu pierwszego warsz. Tow. wzuj. 
Kredytu, uczestnik powstania 1863 r., który udział 
swój w rucnu narodowym przypłacić Konfiskatą 
majątku. Ś. p. Koźmiński! liczył lat 90.

— Uwięziony przed tygodniem na zebraniu u 
gen. Zyrkiewiczowej przy ni. Wilczej b. zakonnik 
p. Antoni Wysłouch (Szech) został wczoraj wypu­
szczony na wolność.

—  W teatrze Wielkim rozpoczęła wczoraj g«- 
cinne występy Sara Bemhardt. Znakomita artyseka 
wystąpiła w „Orlątku" Rostanda. Teatr był prze­
pełniony Publiczność zgotowała cragiczce francu­
skiej owacyjne przyjęcie. Jutro wystąpi Sara Bern- 
hardi jako „Dama kameliowa".

—  W poniedziałek dnia 18 b. m. uaała się ope­
ra warszawska do Łodzi, gdzie wykonany został 
„łfugeninsz Oniegin". W widowisku tem, łącznie 
z chórem, balete'ra i orkiestrą, brerzo udział 150 
osób.

— Przedsiębiorca teatru „Buff" p. Blumental- 
Tamarin, zakończył już prawie, jak donosi „Gołos 
Moskwy", rokowania z warszawską trupą operet­
kową, która ma wyjechać na sezon wielkopostny
do P e t e r s b u r g a  ,, tych diuach m a  być wy­
słany z a d a te k  w sumie 15 tysięcy rnbli.

Wydalenie polskich robotników sezonowych  
z P rus uregulowane zostało przez władze pruskie 
w sposób następujący:

Jeśli się zdarzy, że jakiekolwiek zakłady, w któ­
rych tacy robotnicy znaleźli zajęcie, zawiesiły pra 
cę, to robotników tej pracy pozbawionych, nie na­
leży zaraz wydalać. Polieya raczej pumódz ma w 
tym przypadku, aby umieścić robotników w innem 
miejscu. Wtedy dopiero, gdy to jest niemożliwe, 
stosowane być mają przepisy o wydaleniu, ale i tu 
leszcze porobione są pewne zastrzeżenia.

Władze pograniczne mają rajpierw dać natych­
miastową' o tem wiadomość t. zw. niemieckiej cen­
trali robotników rolnych (Deutsche Feldarbeiter- 
Zentrale), że robotnicy są do dyspozycji Oddanie 
robotników do „centrali" odbyć się ma jednakże 
tylko za ich zezwoleniem. Gdy wszystko to okaże 
się bezskutecznem. ma wydalenie nastąpić.

Kto potrzenuje obuwia, niochaj s ię przekonaf

W  O J  C I  E  C  H  K  A F E R A
w Krakowie, ul. Sławkowska 24.

(w domu XX. Emerytów) 
odznaczony najwyższą nagrodą na wystawie w P®< 

ryżu 1908 r., wykonuje i ma na składzie

Obawie męskie, aamskie I dziecięce
z najiepszfcgo materyału, -* 

według fasonów francuskich i angielskich.

ZMiANA LOKALU! ZMIANA LOKALU!

ZAKŁAD DENTYSTYCZNY
HER1V A N A  LER IPA R TA

został przeniesiony na ulicę Grodzką L. 43,

NP Pensjonat „Liliana" od 7 K 
A łm lrH llb* na dobę. Kuchnia doskonała

K u r s a  t e l e g r a f i c z n e ,

Wiedeń, 20 stycznia Giełda .ńołudniuwa.)
Marki 117-05. Renta majo* 94-25. Rertr koronow a 

węgierska 91 TO. Akrye ansir. taki. kred. 62"’50. 4kcya 
w ;. zakł. kreci 796"—. Akcje A'nglobanao ‘99-50. Akcye 
U, on Janku 634’60. Akcyt Lanki :i ginu 516‘50. Akcye L&n- 
derbanku 437'—. Ak-ye «.olei państwowych 076-— . Lom­
bardy .0 2 '- .  Akcye kolei Elbew f 0— . łkcye .abryk! 
bron 309-50. Akcye tytoni »we 3;11—. Alpiny b30‘5C 
Rima-Muranyi 522'—. Akcye praskiego Tow, żelaznego 
 . Losy tureckie 183"— . Ruble 2*51-— ,

U»po»obieu:e: spok.
Berlin. 20 stycznie. (Giełda poranna). v
Akcye kredytowe 109'—. Tow dyskontowe 101-30.
Usposobienie: spok.

Cennik Izby handlowej i przemysłowej 
w Krakowie,

i  20 stycznia (godz 1 
U Waiuty.

południe.)
ptacą żądają 
w koronach

Ruble papierow a................................................ 25u 50 251 50
Marki niemieckie  .....................................  116 80 117 30
Franki p a p ie r o w e ................................................95 20 “a t
Dwndnestofrankówki w z lo c ie ....................  19 06 19 15

II. Llłt> zastawne.
6», Listy zastawne prem, Bank' Hipot 109
*(*«/._ Listy z a su w  le Ban-0  hipot. “Q

75 
99 —

| 4°/- „ r
4* Listy zastawne Bunitn krajowego 100
4*/o „ „ „ „ 93
Alt List! sai,t gal. Tow. kred. ziem. nieok 96 

„ .  41-letn. we
V ' . :  .  :  :  :  : «

I I I . O b llg a c y e  I pożyczki.
ifij ClaiicyjskiK obligacje propinacyjne .
4' \ PJŻyczza krajo-o z r. 1893 . . . .
401 „ m iw ta  l.wows
a*/'*/ Ob komunalne Banku kraj.

*  „ koipjOwe...................
IV. L o s y.

Losy miasta Ł . a k o w a .................................

V. Akcye.
Akcye Banku hipotecznego we L w ow i.,. 3

„ Galie, dla h. i p. w Krak. 380 
„ kolei Lwow-Czemiowoe-Jassy . 550

V I . P u b lic z n e  z a p is y  d łu g u .
4% wspólna renta p ap iero w a .......................94
4 „ , „ s r e b r n a ............................94
4% renta koronowa austriacka . . . .  94  
4°/„ „ „ s ęgierska
4°/, „ anstrracka w  złocie . . . .1 1 4
4°/» „ węgierska „ . . .  110

Kursę są notowane bez bieżącego knponu, 
oblicza osobno.

93 —

20
50
7b
25

50 
60 
25 
7 o

110 50 
99 75 
94 -  

101  -  

94 20 
97 50 
97 73 
93 95

98 50 
94 60 
91 25 
100 6u 

94 -

98 -  108 —

— 564 -
— 400 -
— 552 —

30 94 80
30 94 80
40 94 90
10 91 60
75 115 25
50 110 50
który się

Z ć j z e i c  k a t o l i c k i c h  k r a i s i f c

M e w ,  ul. ^ o r y e n s ka 7 .  
Lwów, iii. HalisKi 7.

P i e r w s z o r z ę d n j  m o / g a s / i .  n a  z a m ó w i e n . a .

W i e l k i  s k ł a d  m a t e r y a ł ó w  k r a j o w y c h  i ? n g i e l s k i c h
K r ó j  a n g i e l s k i .



4 Nr. 30. N O W a  r e f o r m a Środa 20 Stycznia 1909.

m m  s o b o l e m  M aiazyn T o e ir iB  ? m r  M h i i f .  t e ?  i i i id fH S ł
y j I r a S m r i o ,  p r z y  u h  G ro d z k ie j  1.  3. i M  K M  M e t  r  P r a n i a  m i i  «  u m ■ »  m a i :  m  w $ m  i s «  mm Ól 3 O

B o i c i e

mateiye jedwabne, gazy, tiule i . suknie odpasowane.
Koronki, wstążki, kwiaty, wachlarze, rękawiczki, pończochy, 

żaboty, rysze, boa, narzutki, szale gazowe, jedwabne i fantazyjne, 
kapelusze weselne, welony ślubne i mirty polecają w wielkim  
wyborze i najtaniej  -■== ----- = -  ■-— » = = '

m m m m  i  s & a

K R A K Ó W ,  L I M A  A - l ,  4 1 . 704 3 iO

T N K n j j t w  S to im y  u  K iiM r y i Z o b rzy d o ra le j
Poleca P. T. Publiczności 
swoj obficie zaopatrzony

sarejeśtrowane z ograniczony poręką.-
Wyroby krajow e i wiasne. Meble z drzew a suszonego w suszarniach parowych. G w arantuje jakość. U rządzenia pensyouatów i zakładów  kąpielow y-h. Dział tapicerski prow adzi znany tap icer p. A ltons WawiYecki.

Główne m agazyny w K alw aryi. — Wyroby Towarzystwa sprzedajemy tylko w własnych magazynach. —  Pośredników nie mamy 7 10 o

S k ł a d  m e b l i  i w y r o b ó w  t a p i c e r s k i c h
w .Krakowie, ni. Wlilua l. 3.

f  •

6575 6 6

Kraków, Grodzka-li 26 w domu p Suskiego.
o

K o m o ! !
Nowość1’ na suknie balowe i wieczorowe, 
materyały wełniane, jedwabne, tiulo, ko­
ronki, suknie pasowane koronkowe i 

Taillelowe (flitrowe), Crepe de Ohine, gazy malowane w przeróżnych ko­
lorach, aksamity czarne i kolorowe.

Teny slf łe  I bardzo um iarkowane.
693 2 4

P i o t r  Z a c z y ń s k i
U r a i ł i p c ,

przyjmuje wszelkie zam jwienia i reperacje, 
fctó.e wykonuje jak  w najkrótszym czasie i po 

cenacn najniższych 
Shriękując za dotychczasowe wzglądy, oraz 

polecając się Sz. P T Publiczności, zostaje 
z poważaniem
595 i 3 P i o t r  Z a c z y ń s k i

K r a k ó w , Z w ie r z y n ie c k a  7 .

. .  .11 S a s i
od daw na słynny pierw szorzędny pen- 
syonar, w yborna kuchnia, bardzo piękne, 
osłonione położenie na  połndniowem w y ­
brzeżu,-w  centrum  z wielkim cienistym 
ogrodem, odnowiony. P rospek t na żą- 

inie- 563 4 5

N A J S T A R S Z Y

^ j 3 t ę p o ^  1

T Y G O D N I K  P O L S K ) ^ ^ .

. lat 28.wychodzi od = = =  w Warszawie
p « r niiym *sp6iuazW.

ALC«Ł5ANDR 3̂WICTQCn0W5KlO30
Allksandfr LEDNICKIEGO..

W wOmTPTń <C£M«C7j*(roO •tAkfZ*
3Tę-P«N <kAOU WACCAW tYPńCewiU. aeRZT 
amruatows*!. .ja nouizetiSM. .ózer 
LAK«. ACAn lAWUCwiłU, *AZini£*Z lYCrtl

Biuro mahoń., Dyw an persk i (wielki), 
P as ■'łucki (antyk). Szafy inkrust., Ko- 
-n^ć z bronzann inkrust., Sekretarze 
ł l  / ie, G arn itu r mahoń, z bronzami, 
Lus . a  mahoń. 1 ziocone, Stoły i stoliki 
inkrost., Zeg&fy, Porcelana, oraz bar- 
bardzo wiele p .ęsnych  mebli antycznych 

jakoteż 1 zwykłych. 293 8 o

LeGMOidyna M a c h o w s k a
Kraków, ul. Szew saa I. 5. I p.

Zarząd pasieki

id r io m  w II
id  fzortkuw  wysyła w ó-kilowych blaszankach, 
wszystko opmtnic. prawdziwy miód lipcowy 
w cenie 7 K 50 h 1 wyborny miód lipcowy 
w cenie 8 K. Wysyła również miody pitne, 
wyszczególnione na kilka wystawach, a to sto­
łowy kasztelański, królewski i miody pitne o- 
wocowe jak  Berówczak. Maliniak, Dereniak, 
Wiśniak, Winogroniak, Ożyniak itd. w 5-kilc 
wych Maszankacń, wszystko opłatnie, w renach 
jd  6 K 40 h do 6 K  80 b. — Cenniki na 
żądanie franku. 314 6 20

L i i

k o i ł  K i

646 2 3

u r s .

k o n k u rs  na obsadzomio posady i n ­
k a s e n t a  przy pow itowej Kasie dla
c»iorvch w Bochni, ujpływ ~ J - * -----

« y » 9
pływa z d n ie m  

2 5  s ty c z n ia  1" >09 r .
Bochnia, 8 styp *a 1909.

Powiatowa Kasa * ‘horych w Bochni
  ____W. M a je r s k i .

PttBNl-MSffAfA *ISSU Mi WliAi 1 C£NNV« DODATKIEM KSIĄŻKOWYM
rym* «ftanni 

»  W a r s z a w ie  r b  8

aa iKowlrrcJi fb 10

Łdrw R*daAe)L i A<lmin»*t/acji

w a r s z a w a  r y s i a  3.
368 3 O

S C .  Z I . E U N S K

O P T V K 1 HEC MM,M ó d ) ,  J M  39.
poieca obficie zaopatrzony magazyn wyrobów optycznych i mechanicznych —

oraz pracownię mechan.czną.
Przyjm uje wszelkich systemów maszyny do pisania uo napraw y lub czyszczenia, 

gramofony i t p., urządza dzwonki elektryczne i teletuny.
Wszelkie zam ów ieria Iud napraw y wykonuje bezzwłocznie; z prow incyi wysyła

odw rotną pocztą. 41 6 o
Posiada w łasną szlif iernię szkieł optycznych, każde zatem zamówienie na oku­
lary lub binokle ze szkłami kombinowanymi, wykonuje w przeciąga 24 godzin

Poleca oa{iar*wszego sysfensa binokle prysmowe.

czekolada i kakao, odznaczone 6 zło­

tymi medalami, czyste pod gwaran 

cyą, nadei ~maczne i dlatego dla 

smakoszów najwięcej polecenia godne

Do nabycia we w szystkich handlach 

korzennych. 71 3 o

Fabryka założona przed 15 0  laty.

najdokładniej uregulow ane i obcią­
gnięte, z 3 letniem poręczeniem 

na piśmie w ysyła

f l t n u  N U U  f f i lU W

HANNSA KONRADA
c. i k. nadw. dostawcy  

w B rtlx» \ r  7 1 6  (C z ec h y )
Szw ajcarski niklow y zegaiek  K 5, 
budzik K 2’90, zegar w ahadłowy 
K 8 50. Katalog główny z 30 0 0  
odbitek na żądanie za darmo opła­
cony. W ysyłka za zaliczką Niema 
ryzyka. Wymówią dowolna lnb zwrot 
pieniędzy. 318 5 10

Rynek 12. Rynek 12.

S a m .  M e s s e r
p o le c a

największy wyJtór cfcuuda balouteęc.
676 4 8

C

K a r e ł  i I s a p )  i  c k i
ju b ile r ,  P la c  Mary a c k i  I

zawiadom ił Szanowną P. T. Pebliflznośó o otwarciu swej filii w Rynku gł. 1. 7 
Oba magazyny zaopatrzone w najgustowniejsze towary. Srebro do wypraw 
ślubnych gotowe na sktadz:e. — Reperacye uskutecznia się bardzo szybko

i dokładnie. 571 4 5
Złuto. srebro i drogie kamienie zakupuje lub przyjmuie w zamian.

R |V
S
n
X

S k l e p  z  n a k ą
wraz z urządzeniem, przy ul Zwierzynieckiej 
1. 7, z powodu stosunków tam ilijnych zaraz do 

sprzedania ’ 594 3 3

k  n ż n e
dla P. T. Architektów, Inżynierów, Budowni­
czych, Przemysłowców i Właścicieli realności.

T O W A R Z Y S T W O
wzajemnych ubezpieczeń urzędników prywatnych we Lwowie.

Lwów, KI. T a ń s k ie j  3 ,  H ote l Z o rza

przyjm uje w swym dziale ustawowym ubezpieczenia obowiązkowe ustawowe 
(w normie ustaw ow y  lub znacznie korzystniej) urzędników i funkeyonaryuszów 
pryw atnych z mocą ustawową, zaś w działach dobrowolnych ubezpieczenia eme­
ry ta lne  dobrowolne (aż do wysokości pełnych poborów służbowych), dalej ka­

pitały pośmiertne, posagi, osobne ren ty  wdowie i t. ft.
W  d ru ta c h  ubezpieczeń dobrowolnych mogą się ubezpieczać urzędnicy i funkcy- 
onarynsze w szelkich kategoryi, oraz osoby zarobkujące sam oistnie lub t. zw.

zawodach wolnych bez różnicy płci.
Prospekty szczegółowe w ysyła i wszelkich w yjaśnień udziela D yrekcya Zakładu

na każde żądanie. 303 30 30

Biuro Za Mb w  Krakowie, pr/y n i. Basztowa] 1 . 6 ,  w  mim im 1.1 Tow arzystw ie lolsiczem )

Wykonuię wszelkie roboty w zakres ciesiel­
stwa wchodzące od najprostszych do artysty­
cznych, sumiennie i dokładnie po censch mo­
żliwie najniższych

Alehsairóek' Karwat
egz. i konc. m ajster ciesielski, Dębniki koło 

Kiakowa . fi fil 3 8

.V1*  ■

wszelkiego rodzaju na bieli- 
źnie, na sukniach, artystyczne  
i kościelne wykonuje znana od 
wielu lat z Czernichowa pierw  

- szorzędna 686 2 10

n e r l u t n  o t i t l y s z c z a j o c a  G r a c io s a ‘ 4I“ o s "1, ,v W t ie i  U,SZJUsnwa nadm iar tłuszczu ludzkiego ma­
jąc  przytem \vłasnoś< um acniania i odmłodzenia organizmu. Cena 3 K,

Krom horasonoo9gładzi’wyde]ikaca 1 MyŁie,a b° ̂ -dniowem
Cen.i 1 K.

użyciu szorstkie, popękane i czerwone ręce. —

TmtylKi MersiotfE usuw ają szybko i pewnie kaszel, chrypkę i za- 
flogmieme. Cena 70 hal.

nagnioty i brodawki. Cena płynuPłyn luD r n s l f f  it usuwająuiezawoduie 1 bezb°,esnie
70 hal., p lastra  80 hal.

R e u m a f o l  Û ' er: a n ' ezawo^ u‘e ^ 's*«łkie bole reum atyczne i gość­
cowe. Cena 1 K.

Wyłączny skład

w  aptece pod „ B i a ł y m  O r ł e m “
w Krakowie, Rynek gt. Linia A-B, 45. 218 6 O

„im. Król. Jadwigi'*.
tu KrtiHostfis, Kanonicza L. 22.
LJ oB. 69S 3 3

K o n k u r s .

tiflinłrnle dniu 1 lutego. Gtómna wysrana 300.000 franków C. u . a u s tr . k o le je  p a ń s tw o w e .

L O S Y  T O M E C K I E W y c i ą g  z  r s i S h i a J n  j a z d y
w a ln e g o  o d  1 p a ź d z i e r n ik a  1 9 0 8  r .  (czas środk. europ.).

Loty lureckił są obecnie najcenniejszymi papierami wartościowemi, gdyż dają na rok 
6 ciągnień o głównych wygrnnrch 600.000, 300.000 franków i licznych wielkleh wygranych 
pobocznych. Najmniejsza wygrana 210 franków, około 228 K

Sprzedaję losy tureckie za gotówkę podług dziennego kursu, lub polecam 
i  los turecki na raty miesięczne po 7, 8, 10 K
5 losów tureckich „ „ „ „ 35. 4o, 50 K

10 » „ n n „ » t»; W, 100 R
25 „ n 160, 180, 200 K

Ustanowienie najniższej ceny podług każdoczesnego dziennego kursa. Niepodzielne prawo 
gry na jodsti wie dokn-nento kupne sprzedaży, wystawiouegnp odług przepisów, zaraz po złozenin 
pierwszej raty wprost n mnie. najlepiej przekazem pocztowym.

E D W A R 5 U R B A N
D om  b a n k o w y , B e r n o  (Morawskie), W lelU I P la c  2 3  — 2 5  (w domu własnym) 

Rzetelnych, *tałych odprzedawców przyjmaję wszedzie,
Niskie ceny. 421 3 5 Dobra prowizja

Od kiiKunastu lał tslnieiaw.

Z a k ł a d  P ^  A r z e b o w i
Józefy Nowińskiej *  Horakowej

w Krakowie, ul, Milfolaj&ka 14, Teś îon 243
urządza pogrzeby od skromnych do najwspanialszych, po umiarko­
wanej cemo i dogodnych warunkach. Przewóz zwłok do różnych 
krajów. Groby na sprzedaż ; miejsca do wynajmu. W ielki skład 

trumien metalowych, dębowych i innvch. 88 6 o

i2 .m
3.03

4.30
6.43

8.00

8.30 
8 40 
*.09

11.00

1.15
1.30
145
2.53

Ońctańdzą z Krakcswa
w nucy (osob.) do Podwołoczysk. 
w nucy (posp.) du Lwowa. Od 15 iipca 
do Czerniowiec. 
rauO (osob.) d ) Oświęcima. 
r. (posp.) do Lwowa i Podwołoczysk (połą­
czenie do Stróż, Jasła, Chyrowa, Stryja, 
Stanisławowa, Husiatyna, Sokala, Kupy- 
czyniec i Czerniowiec). 
t ,  (osob.) do Lwowa i ToJwołoczyuk (po­
łączenie Jo Stanisławowa, Stryja, wad* 
brzezia, Rawy ruskiej), 
r. (miesz.) dc Wieliczki, 
r. ipsob.) do Kocmyrzowa i do Mogiły 
- (osob.) do Suchy, Wadowic, Zwardonia, 
Żywca, Zi kopanego, (iorlic, Zagórza, 
Lwowa i Husiatyna.
r. (osob.) do J dtlwołoczysk Stanisławowa,
Jasła, Stróż, Sokala, Stryja, Kopyczyniec,
Grzymałów a.
r. (osob.) do OświęciL a.
pop. (miesz.) do Wieliczki.
pop. (osob., do Mogiły i A°cmyrzowa.

Lwoira z połą-

3.05

6.10

7.40
7.50
8.00

8.38

fi.OO
10.30

1 1  1 0 
11.5J

pop. (błyskawiczny) do Lwowa 
ożeniami do wszystkich odnóg), 
pop. (osoo.) do Tarnowa Szczu' ,na. Stróż, 
Jasła.
wiecz. (oBob.) do Tarnowa, Stróż, Nowego 
Sącza.
wiecz. (miesz.; do W ieliczki, 
wiecz. (osob.) do Kocmyrzowa, 
wiecz. (osn6.) (j0 s uchjr, Zwardonia, Ży­
wca, Gorlic, Zagórza, i Przemyśla, 
wiecz. (ezpress) do Lwoira, Ii kan, Ha- 
kareszta, kooswiLcyi i Konstantynopola, 
wiecz. (osob,) do Lwowa i Podwołoczysk. 
w i""- (< °ob.) 6 Lwowa, Podwołoczysk, 
Nadlrzezia, Sokala, Stanisławowa, Bro- 
dew, Nowego Sącza, W ieliczki, 
w nocy osob. do W ieliczki, 
w nocy (osoo.) do Suchy, Zakopanego 
i  Nowego Sącza.

12-50

3.45
5.15

6.07

6.50

7.30
7.40
8.10
8.45

10.35
11.35 

1.10 
1.30

2.24
3.30
4.40

6,20

6.60
7.10
9.12
9.36

10.4U
11.00

Przłchodzą no Krakowa;
w nocy (posp.) ze Lwowa. Od 1 *, HpCa 
z Czerniowiec. 
rano fosob.j z Podwołoczysk. 
raiic (ósob.) zt Lwowa, Podwołoczysk 

Prodów, Ickan, Czerniowiec, Jasła, Uhy- 
’owa.
r. (osob.) z Przemyśla i innych miaat 
prze. Snchę.
r. (eipress' z Ickan, Lwowa, Bukaro- 
sztn i t. d.
r, (nuesz.) z Wieliczki, 
r. (osuo.) z Kocmyrzowa i Mogiły,
r. (osob.) z Oświęcima. 
r. (osob.) z Podwołoczysk, Lwowa, No­
wego Sącza.
r. (miesz.) * Oświęcima do Podgórza,
r. (m esz.) z Wieliczki, 
pop. (osob.) z Kocmyrzowa i Mogiły, 
pop fosob.) Borków wielkich, °Lvvowa, 
Nadbrzezia, Sącza, Jasła, 
pop. (błyskawiczny) ze Lwowa, 
pop. (osob ) z Wieliczki, 
pop. ;osob.) z Husiatyna i innych m 'v t  
na linii transwersalnej przez Suche, 
wiecz. (osob.) ze Lwowa, Podwołoczysk 
(połączenie od Tarnobrzega. Zagórza, Ja ­
sła i Budaposzin). 
wiecz. (osob ) z Wieliczki 
wiecz. (osob.) z Kocmyrzowa, 
wiecz. (osob.) z Oświęcima i Alwornl, 
wiecz. (posp.) z Pof,.''toczysk, Lwowa, 
lckan, Tarnobrzega, Nadbrzezia, N. Sącza, 
wiecz. (osob.) z Rzeszowa l Jasła, 
w nocy (osob.) s N. Sącza i Zakopanego,

Rozsłady jazd' w formacie kieszonkowym są 
dc nabycia po -jenie CO hal. na staeyadh c. k. 
Kolei państw., u konduktorów, jjkoteż w Kra­
kowie w biurze spedycyjnem Bujańskiogo, w 
księgarni Krzyżanowskiego, w enkierni tfau- 
riziego. w handlu I  ischera(liuia A —B) i w hau - 
dla Poręoskiego i Zimler*.

Celem obsadzenia posady l e k a r z a  
o l i r ę s o w e g o  z s-edzibą w Grębowie 
w powiecie; tarnobrzeskim , rozpisuje się 
ponownie konkurs stosow nie do posta­
nowień § 8 ustaw y z 5 października 
190t Nr. 148 Dz. nst. i rozp. k ra j.

O kręg san ita rn y  w Grębowie obej­
muje 7 gmin z ludnością 11.856 mie­
szkańców na obszarze 191'2-Ł kim 3.

Chcący uzyskać tę posadę m ają w y­
kazać prócz dostatecznego iizycznego 
uzdolnienia, nadto następująco w arunki:
1) Obywatelstw o austryackie;
2) Dyplom doktora wszech nauk  iekai 

skich, upraw niający do w ykonyw ania 
p rak tyk i leka isk ie j;

3) N ieskazitelny charak ter;
4) Znajomość języków  krajow ych,
5) P rak ty k ę  najm niej dw uletnią w za­

wodzie lekarskim ;
6) N iepizekroczony w iek la t 40.

Między kandydatam i m ają pierw szeyi
stwo ci, k tórzy w ykażą się dw uletnią 
służbą w szpitalu powszechnym po uzy­
skaniu dyplomu doktorskiego, a ifti egza­
minem lizykacknn.

Posada nadaną zostanie z dniem 1-go 
m arca 1909 prowizorycznie na rok  je ­
den, zaś po upływie tego czasu orzeczo- 
nem będzie, czy posada ma być stale 
nadaną.

Do posady przyw iązana je s t roczna 
p łaca 1000 koron, p ła tna  w ra tach  mie­
sięcznych z góry, a nadto tytułem  zwrotu 
kosztów na podróże służbowe roczny 
datek  w wysokości 700 koron, p łatny 
w ra tach  kw artalnych  z góry.

Podania wnosić należy do W ydziału 
powiatowego najpóźniej do dnia 12 lu­
tego 1909 r.

Tarnobrzeg, dnia 9 stycznia 1908 r. 
Z Wydziału Rady powiatowej. 

Sekretarz: Prezes:
Bielewicz. Horcćyński.

S k a r b e m

S Pdr r b ł ^ c:crr ^ c h

I L ^ r ~ ‘
„  c n r o n a  wł3Sr

Nowe wydanie polskie. Cena I i .2
V ,  .  . ■ =•

pi&s&sssr*nabycia p r ^  V e rT i T  

_iakot"

67 31 43

N A  ki Aft  ST A  W A Ł  poIeca WACHLARZE. RĘKAWICZKI, szale jedwabne, wstążki, grzebienie ozdobne do fryzur. 
m  BASKI modno, PE R FD ifŁstążecz^i do kotyliona ńel. A n a s ta zy  F R O N C Z  Kraków. n
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' f r z f c f o a  s ! q  n ^ s i r z e g a ć

ożywania dowolnego proszku do zę­
bów, pasty do zębów i wody do zę­
bów, której smlad'  nie iest znany, 
gdyż niekiedy niesumienni fabrykan­
ci, spekulując na przychylność pu­
bliczności, w yrabiają przetwory, k tó­
re pod każdym  względem są dla laika 
przyjemne, czyszczą zęby bez wiel­
kiego trudu i czynią je lśniąco bia- 
łemi, k tóre atoli są dla zębów nad­
zwyczaj szkodliwe i w krótkim  cza­
sie niszczą ich szkliwo.

D o b r e  ś r o d k i  b a  k o n ­
s e r w o w a n i a  z ę b ó w  mogą 
działać ty lko powoli, a  tajem nica ich 
skuteczności leży jedynie w ich sta- 
rannem użyciu.

bródki jO konserw ow ania zębów 
a nuanowi de B e n e d y k t y ń s k a  
w oda d o  u s t . B enedyktyńska 
pasta  do zębów i B enedyktyński p ro­
szek do zęDów cieszą się od bardzo 

■*\

l̂ uFiiiuSOURSAUDDT
p r ip u : 1 C u  ŁH»

M O R £  C 0 N C C U R 3  
■ IMfU M JWI OffTlM? Ili sum

Cotwedî X

H O  R S  C O N C O U R S ' 
K tM Ik C  • •JO R Y  U f *  U lf?  MJUS 1J0#

jnsta do zebdo) Benedyktynom

JW

I proszek do zefcćm Benedyktynów

'■ y - trC ^ ' i~r

' m

ssą

wielu la t nienaruszonym  w świecie 
rozgłosem pomimo w szelkich w ysił­
ków ku iiknrencj’ i niezliczonych na- 
śladownictw  wysoka w artość bene­
dyktyńskich przetworów do zębów 
nie mogła nigdy doznać uszczerbku 
S<* one dzięki owym znakomitym an- 
tyseptyeznym własnościom jedynemi 
skutecznemi środkam i do utrzymania 
zębów pięknemi i zdrowemu

B e n e d y k ty ń s k a  w o d a  d o  
u s t ,  B enedyktyńska pasta  do zębów, 
B enedyktyński proszek do zębów jes t 
prawdziwy tylko w oryginalnem  opa­
kowaniu w aptekach, drogueryach 
i składach perfum.

OSTRZEŻENIE! N .j dać się  oba- 
łamucić i nie o^zyjmować wrzeteomo 
taksaroo dobrego lub wrzekomo je­
szcze lepszego przetworu zamiast 
naszych za doore uznanych środków  
do konserwowania zębów. 342 2 10

fil

poleca śniadania, obiedy i kolatye na świeżym  
maśle, zimne i gorące przekąski, przyjmuje 
zamówienia na bale, wesela, zabawy i t. p. — 
Kuchnia otwarta do godziny 2-giej w nocy. 
8u2 1 6  Z poważaniem

F. C r u w s K i ,  Zwierzyniecka 5

^ n i y  s a l o n
na 1 piętrze p r z y  m . Szpitalnej 17,
na .ający się na  iohai dla stowarzyszę 
nia, m agazyn lub skład, każdego czasu 
do wj najęcia. W iadomość przy  u l Szpi­
talnej 17, I I  p., od 2— 3 “ -

i  t o

JAN KLI11RIEW1C2, KRARĆW
u l. F lo r y  u n sk a  1. 2 3 .

pizyjm ie z a r a z  jeszcze jednego rut;now>uego 
p j D n cnla&  n Łe n c y iiL c g (  z działu d e li­

katesów 80e 1 8

R a u t y ,  l i s t ą  © e s e l s

z kompletiiemi zastaw am i cukrowemi ja k ' Lody, Bomby, Kremy, Błam a n je 
Galarety, Torty  ozdobne i zwyczajne, Ciastka, Cukry, Czekoladki, Owoce k ar­
mo iwane itp., Chłodniki wszelkiego rodzaju, Pouczę, poleca J a n  i ń i c h a l i k ,  
• C u k i e r n i a  L w o w s k a ,  F l o r y a ń s k a  4 5 .

Rzadowo uprawniona

Lt. t iu i l l l j f t  lSEZEifZk’1
pod firmą

Odznaczona
światowych

za swoje wyroby najwyższemi nagrodam i na wystaw ach 
91 4  o

PierejsznrztfM hibryKN lorisBianóP i piodin
E M  s u r m

c. k. nadwornych dostawców w Wiedniu
poleca:

Jjgl N o w o ść  P ic o lo  M ig n o n  najmniejszej konstiukcyi ze specyalnym 
harfowym pedałem, jakoteż fortepiany z angielską mechaniką. —  
Najnowsze pianina z moderatorem różnych modeli i gatunków  drze­
wa po cenach fabrycznych z  H M e th ią  g w u r a u c y ą  (także na  raty)-

W y łą c z n e  z a s t ę p s t w o :  Z y g m u n t  B a b a , fortepianista, w Krar 
kowie, ul. św. Jan a  13. 244 11 15

p rzec iw  k a sz lo w i i chrypce
prawdziwe miodowo - słodowe cukierki — 
Torebka 20 h. Laboratoryum  M. U. D r 
Stan. ReithArka, Kra!. Móstec. Żądajcie 
tylko słowiańskiego wyrobu w aptekach 
i drogneryach. Główce zastępstw o: Mag. 
Farm. M. boskowski «Ł F. S^czerski — 

ulica Sm oleńsk 1. 21.Kraków.

a

Ze względu na najlepsze w z'mie drogi i nagromadzone, wielkie 
capasy najlepszego m ateryału, najodpowicdniej je s t te raz  sprowadzić:

K . M A C A  i C l f f i f f i K I  U  f f i M D B I E
p rz y  u l. św . G e r t ru d y  p o d  N r. 4

wjrauia pod kontroli komisy i Przemysłowej Tow. Lek. Krak. polecone przez to ł Tow

wody mineralne sztuczne
odpowiadające składem chemicznym wodom: BILBlSKIEJ, UESsHtlBLERSKIEJ SEL- 

TERSKIKJ, VICB Y, M4.RYifiNBAxiZkj.EJ, HOMBURG, JOSSINGEN, tudz'ei

speeyalne lecznicze 36 5 o
jak : litową, bromową, jodową żelazistą, Kwaśną, oraz w o d y  l e c z n i c z e  U O r m a ln O  

i  przepisu I r o i .  J a w o r s k ie g o *
S p r z e d a ż  c z ą s tk o w a  w  a p te k a c h  i d r o g u e r y a c h . —  C e n n ik i n a  ż ą d a n ie  fr a n c a

Od danieit eawne t  swej dobroci I zapachu znani prawazl*}

H e r b a t ą  r o s y j s k ą
1 zbioru majowego, poleca h a i t i e !  6 100

W . A D A M O W I C Z A
W ..r o d a c h  na pograniczu rosyjskiam

1 funt „Familijnej" bardzo dcorej .................................. K 2'80
1  i in t  „Melarq* de M o s k u u "  w oryg. opak., najlep»zej 5 -—  
1 funt „Imperial" cesarskiej, w ootaginataem opako tuniu 7- — 
1 funt „Okruchów,, z  najlepszycn herbat kwiatowych 2'40 
K a w a  C e y lo n  oalona gorącem powietrzem */, kg. K I t t t  i  2'20 
Bulion wołyński 1 kiiO ..................................... ....  . . . K 6-40

329 9 O

U l
czerwoną, czarną lub glazurowana, 

którą w tym czasie liczę też po w yjątkow o niskich cenach. 539 2 8

Henryk
LwoW Piać Smolki 3. —  Wj łączna sprzedaż na Galicyę i Bukowinę

99SFINKS
nnBSZfeCZMF LZTERdCF©-ARTYSTYCZNY i  n a uk o w y

pod redakcyą W ła d y s ła w a  B u k o w iń sk ie g o  3911 3 o

„SFINKS" wychodzi w W arszawie od stycznia r. 19u8 przy najbliższym 
współudziale E d w a r d a  A b r a m o w s k i e . g o .  I g n a c e g o  C h r z a n o w ­
s k i e g o .  I g n a c e g o  M a t u s z e w s k i e g o  i S t e f a n a  Ż e r o m s k i e g o ,  
oraz artysty-m ularza J a n a  R e m b o w s k i  eg o,  i przy w spółpraco wnictwie 
n a jw y td r 1- jozych polskich sił pisarskicn.

„SFINKS" daje swym czytelnikom około 10 arkuszy (160 str.) druku mie­
sięcznie, 120 arkuszy rocznie, wyborowej treści literackiej, artystycznej i nau- 
kowej.

„SFINKS drukuje powieści, nowele poematy, dram aty i drobniejsze utw ory 
poetyckie; a rtykuły  rstępne,_stndya, szkice i rozprawy literackie, artystyczne 
i naukowe; nadto obfity dz,<*i przeglądów i sprawozdań z literatu ry , sztuki 
i prasy polskiej i obcej, oraz felieton „Ni fali", pośw;ęconv sprawom bieżącym.

„SFINKS" zamieszcza lUwmeż w każdym  zeszycie po tro tj pisarzy, a rtystów  
myślicieli, rep rodukcje  artystyczne godnyał uwagi dziel sztuki, oraz liczne, 

j sunki, ozdoby i w uuety  wybitnych malarzy 1 iys>>wiiików.
„SFINKS" od styczm a r. 1909 w yeiodzi w  awóch w ydaniach: tań3zym  

na papierze zwyczajnym i droższym na w ykw intnym  w d  nie.
P renum erata „SFINKSA" na papierze zwyczajnym wynosi w W arszawie: 

rocznie rb. 8, półrocznie rb. 4, kw artaln ie rh. 2; w al twie i C esarstw ie: 
rocznie rb  9t porrocznie rb. 4 kop. 50, kw artaln ie rb. 2 kop. 50. Z agran icą: 
rocznie rb. 10, półrocznie rb. 5, k arta ln ie  rb. 2 kop o )

W ydanie SFINKSA na papierze welinowym (nakład :asb sowa uv ściśle do 
ilości zamówień) wynosi w W arszaw ie: rocznie rb. 10, półrocznie ih . 6; w K ró­
lestwie, Cesarstw ie i zagranicą: rocznie rb. 12, półrocznie rb. 6.

P renum erata „SFINKSA" w K rakow ie u G ebethnera 1 Bki i we Lwowie 
u H  Alrenberga wynusi rocznie 22 korony, półrocznie 11 k., kwartalni® 6 k. 
E gzem tlarze na  welinie, rocznie 30 koron, półrocznie 15 k.

Komplety „SFINKSA" od m arca do końca roku bieżącego (10 ESKytów, 
stanowiących całość) rh. 5 kop. 50 w W arszaw ie, rb. 6 z przesyłką pocztową 
W E Jolertw ie i Cesarstwie, rb. 7 50 kop. zagranicą.

Ogłoś :eme w SFINKSIE" kosztują: cała strona rb. 10, ’/2 strony r >. 5, 
1 , struny rb. 3. Ogłoszenia przed tekstem  5O0/o droższe.

Redancyi i A dm inistracya „SFINKSA" mieści się w W arszaw ie przy u l  
HortenflYa Nr 4, telefon 11.099.

Prenumeratorzy „SFINKSA'" nadsyłający przedpłatę na rok cały j gery? 
kuTzystaja z premiow literackich | artystycznych, które wyszczególniamy 
w oim pekcle.

T a n i e ,  d o b r e  ? e g a n d .
P r a w d z iw ie  s r e b i r y  z e g a r e k  r e m o n to a r ,  ciicho- 
wanv przez c. k. nrząd probier-zy, z tar-zą emaliOM7ą, 
w s b a i i iG r ą  s e k u n d o w ą , n a j t  o k ł a d r i t ;  u i  Emulo­
w a n y  K 8 -4 0 , z podwójną kopertą K 1 2 '5 9 , z wnę- 
trzeiu kolwicowem system u Koskopfa otwarty X  11*—. 
Takisam z podwójną kopertą X  13*80. Zegarki damskie 
w  oprawie stuiowej K 7 50, 8 50, 10'—, w prawdziwie 
sreurnej o.irawie k  10'50, 11'50, 13-50 i  14'—, w opra- 
Kie złotej K £4'50. 2 8 '-- , 32'—. W szystkie zegarki Są |  

-4 d o k ła d n ie  o b c ią g n ię t e  i Ja’ n a jd o k ła d n ie j  u r e -  
^ . ‘ó w a n łs  przeir -zetaine 3 - le t n if  n is e m m  p o r ę ­
c z e n ie .  N ie m a  r y z y k a  I W ym ir.n a  d c z w o ic n a  lu b  

z w r o t  p ie n ię d z y .  458 1 10

W ysyła za zaliczką pierwsza fabryka zegarów w  Briix

mtiM « •  K SIU żA f}
c. i  k. nadworny dostawca w  Brux Nr 1135 (Czechy). 

Przez c. k. rząd zaprzysiężony taksator. Odznaczony c. k. austr. orłem państwa, złotem i 
i srebrnemi medalami na wystawach. Rok założenia 1887. — Obficie ilustr. katalagi g łó w n e  

przeszło z  3 0 0 0  odbitek wysyła się na żądanie każdemu za darmo opłacany.

Wina węgierskie
Czerwone i białe, z po:ęczen_em naturalne 

i przyjemne, przed morzem zabezpieczone, wy­
syła w  baryłkach 4 1/4 1. opłatnie: z 1907 r. 
K 3'50, z 1905 r. K 3'90. z 1904 r. 4 K, 1 1900 
r K. 4,10, z 18)5 r. 6 &. z 1890 r. K 5 8 0 , 
i z 1885 r. 9 K miOU k w ia to w y  z poręcz, 
najlepszy natnialny gatunek, 5 kg opłatnie 
K 7'25, winogrona ^sei iwe ■> kg  opłatnie 
6 K, L Altneu, Versecz 8, W ęgry. « o 4 1 0

Rzą iowme upowa żniouy geom etra cy w 
em. c. i k. Podpułkownik były geome­
tra  wojskowy 818 i  5

m y s ł M  Jgtfyii&kjeuln
przenosi kancelaryę swoją ze Lwowa 
do Tarnowa z djilem i m, rc» b. r.

Pensyonat
j .  S z r w  IL . RcjIJSiKlej

K rakóv  S ip ita loa 19
Pokoje z utrzymaniem 'ub bez na czis dłuższy 
i  krótszy. Obiady w domu i na miasto. 401 3 3

Zawiadamiam niniejszem Szanowną 
P. T. Publiczność, iz przeniosłem swoją

ZO m inut su  K r a t a
w najzdrowszej okolicy, je s t do w ydzier­
żaw ienia ładna willa piętrow a, w raz z 
dużym ogrodem kw iatow ym  i owocowym 
■ najszlachetniejsze gatunk i) o 8 poko­
jach, łaanej werandzie, łazience, spiżarni, 
kuchni, maglowni. drew utni, węglam i, 
2 piwnicach itd. może być 12 morgów 
g run tu  dodane, w raz z potrzebnymi go­
spodarskim i budynkam i i m w eniarzem 
Może rów nież ta  realność być zamienio­
ną na  kam ienicę w  K rakow ie lub sprze­
dana za gotówkę. Bliższa wiadomość u 
adw okata D ra  Tadeusza Kwiecińskiego, 
G rodzka 26. 821 i  3

Nauczycielka
w średnim  wieku, do kształcen ia  pa­
n ienki 17 letn iej z fortepianem  łub bez, 
potrzebna je s t zaraz lub od lutego. 
Posada sta ła  z utrzym aniem  W iadomość: 
K. M, 11. poste res tan te  Kranów, za 
okazaniem kw itu  inser. 819 i  3

d o 'w łasnego  domu

przy Ulicy Uługłe] L 44,
z powodu powiększenia tejże i zapro­
wadzenia maszyn elektrycznych.

Polecam się nadal łaskaw ym  wzglę- 
gom Szan P  T. Publiczności 

824 i 4 Stanisław Burzyński.

M łody człow iek
który skończył 3 klasy szk realne* poszukuj*: 
m iejsca jako praktykant u rytownika, złotnik?, 

lub optyka
Zgłoszenia pod „ B ła w a t  7 2 “  piste  re­

stante K ę t y .  582 3 3

1 pokój knujGiersKi
2  p o k o j e  i r o e t o w c  lub ? pokoje r„zein 
dc wynajęci? od 1 lutego b. r. przy ni, S t r a -  
s z e  w s k i e g o  I. 2 ,  II p. ma żądanie z me­
blami i usługą). 719 2 2

W d o w a
inteligentną, uczciwa, poszukuje iakiegokolwiek  
zajęcia. Zna się bardzo dobrze na gospodar­
stw ie douiowem i kuchni. Była jnź kilko lat 
gospodynią i  na żądanie może przedłożyć św ia­
dectwo , mogłaby też objąć miejsc" gospodyni 
na pltbanii. Zgłoszenia pod A. Z. poste rest 
“ r a i .6 w  767 2 3

Kctec t a m y
4 konny, typ  „W archałow ski", w do­
brym  stanie, z powodu zaprow adzenia 
elektrycznego tanio da sprzedania.
Oglądać można w  rachn  w fabryce w:., 
dlin A. S. Spiry w K rakow ie, ul. K ra ­
kowska 6. 8-25 1 4

i austr. akr™ to- 
waiziiitn W  parne!

* » l i i

Regularna i bezpośrednia konuinikacya 
z Austryi do Ameryki, Kanady i t. d

R o z k ła d  ja z d y :  
a) z  T iy e is t ii  du N o w e g o  J o r k u :

Martha W ashington 14 stycznia
tlice  23 „

Oceania 30 „
Laura 6 lutego
Arfere,,tyna 13 „
Martha W ashington 26 „
Alice 13 marca
Oceania 30 „
Laura 27 -

Ceny zawierają ju l am erykański podatek, 
h) z tfryestu do Argentyny:

Francesca 27 stycznia
Zofia Hohenberg 24 lutego
Francesca 14 kw ietnii

yia Rio de Janneho,

Ceny jazdy i  Krakowa:
I k la s y r  I i  k la s y :  III M a sy

305 50 K 223-60
305-50 „ 2 2 3 8 0
305 50 „ 223-80
305-50 „ 223-80
305-50 „ 223 80
305-50 „ 223-80
305-50 „ 223-80
305-50 „ 223-80
3 0 5 5 0  „ 223-80

K. 431-40 
„ 4 3 1 4 0  
„ 431-40 
„ 431-40 
„ 441-40 
„ 43140  
„ 431-40 
„ 431-40 

431-40

K 881-40 K 655-50 K 158-80
„ 861-40 „ 65..-50 „ 158cO
„ 881-40 1 ź 655-50 „ 158'80

Cena przewozu Tryest - Rio de Janeiio K  188 80
Zm iany zastrzega się . 816 1 O

Joneralna Agencya dla Galicyi 1 Bukowiny i  sprzedaż kart okrętowych
f i f l l  *11HCT I Tlt Kraków, ul, L. bicz 7 'naorzeciw dworca kolejowego) 
M U L w L U j I  1 i j l i  Lwów, llL Nu B łon ie 2, ora:., wszystkie prowincjonalne agenuye. 

Biuro sp ed y cy jn e -k o m iso w e i  Zastępatwo Austr a ck lcggo  i  p. „Lloydu".

9 5  3  O

Bardzo \Aclka uoU 
otoó polepszyła moje zdrowe 

i  tatów* utrzymuje prz-z używ anie

m u o l J f  p r z e c z y s z c z a j ą c y c h  

1 .1 -  A
ŚKide!. popularny od dłuższego czasu, ekouo- 

iniczny, ła tw y  do użycia. Czyszcząc k r e w , oajc się 
zastosować p.’awie we wszystkich chorobach chru l 

| nicznycb jakoto liszaje, ruimatyzmy, prze-^taiz-if j 
i .ata dreszcze, zatkanir zar.ik pokarmu u ob.et 

gruczoiy, osłabienie ne”wów, brak apetytu, w ( 
wszelkich zapaleniach, mdłościach anemii złem 

^trawieniui powolnem funkcjonowaniu żołądka.^'

P I G U Ł K I  O A  W I N  »ą do nalycia  we 
wttgMldch ««ę5»uc5, aptekach twiata,

«* PA£¥ŻU :
Fautjourg Sa nt-Uenis, 147

C h l o o c a
do p rak tyk i poszukuje pracow nia mech. 
ślusarska, R ynek gł. 7. 711 3 3

t e ®  k o r .
da zaraz za w jTstaran ie  stałej posady 
pomocnika kancelaryjnego w sądzie, 
s tarostw ie lub innej m sty tucyi rządowej.

Zgłoszenia listow ne pod „ 8 3 2 “  przy j­
m uje Admin. r N. Reform y". 732

Młoda
in teligen tna  panna, posiadająca 6o ty ­
sięcy koron, w yszłaby za obyw atela 
ziemskiego z dobrej rodziny. J e l s k a  
poste re s tan te  Tarnów, głów na poczta

689 2 2

Nalżeftstwo.
Młoda, in teligen tna bezdzietna wdowa, 
z prowincyi, posiadająca 8000 K. p ra ­
gnęłaby w yjść za mąż, za prawego, in ­
teligentnego wdowca, lub starszego ka- 
Wcilera na  pewnem, dobrem stanow isku 
L is ty  z podaniem dokładnego adresu 
przesyłać H. E .  poste res tan te  K r a k ó w . 
N a anonim y nie odpowiadam. 793 2 2

P o s i M  się
na wyjaz*1 bony kradł, do dwu .h łcp ićw  w 
wiekn 7 i 9 lat, mogącej udzielać nauki zo 
szkoły ludowej i języka francuskiego.

Wiadomość: Kornhauser, Kraków, ul. Tar- 
łowska 10, 1 piętro. 510 3 3

M a s z y n i s t a
z kilkunastoletnia praklyką przy głównych tar­
tak?* h, obeznany z wszelkiem* maszynami do 
obrabiania drzewa i oświetleniem , poszukuje 
posady w tartaku, m łynie, ra lnoryi nafty lub 
t. p. fabryce. Zgłoszenia pod. Astoni Siomkai 
ło, p Borysław, Bonia Kotowska. 731 2 2

!#F
przyjmuje na lekeyę zbiorową Iziec: mające 
wstąpić do I-szej klasy szkół ludowych, zape­
wniając zdanie egzam inu do IT-giej Llasy z 
koncern bieżącego rokz. Adrt-s: .jagiellońska 5, 
II p., drzwi wprost, od 9— 12 przi d poł.

650 3 3

0 § « b a
w średnim  wieku, poszukuie posady jako  
panna służąca w  m agnackim  domu w 
m iejsca lub na  wyjazd, lub też  do tow a­
rzystw a starszej pan i od 15 lutego. — 
Zgłoszenia: A. Karolewska posie rest. 
Kra ko W, 740 2 5

R u iy n o w a a e g o

i m d a n t a  a d w o fc a c kisp
przyjmie Adwokat Dr Bader w Krakowi?, pl. 
Dominikański 1. 3  z driem  1 lr*ege Zgłosze­
nia osobiste codziennie w godzinach popołu­
dniowych od 3 do 6 w kance'aryi. 706 J 3

L  Ł  a l r e !  P H k i j  , naczelnikiem  urzędu
klasowego l / l  o w :ększyeh dochodach z jazda 
mi 5 posiadał odpowiedni m ajątek na wykupno 
inwentarza kancelaryjnego i  t d., ora* refie 
ktował ne zamianę swego stanowiska na sta­
nowisko poeztmistrza. zechce zgłosić się pod 
literam i K. M. J. postf restante Jarosław. Nie­
zbędna gotówka 5000 koron. 702 3 3

Młody tzłouM
chcący poświęcić s*ę technice dentysiy- 
cznej, znajdzie miejsce w Z akładzie 
dentvstycznvm  D ra  W. W erników skiego. 

760 2 3

3A R M 0 I  C - P L A T M B
otrzym uje każdy kto zażąda

£ S L A . * X < i f . X a O G
2 4  ń a l .  — ( 2  c t .)

BIBLIOTEKI POWSZECHNEJ
której najnowsza serya zawiera:

701A02. S fem ień sk i Fortrety litera- 
ck-'e. I. Obóz klasyków.

8 0f n04. Zola, Teresa Raqoin. Tliiniat.
70 , A p r l i  jUSr Amor i Psyche.
706. B.. Lawn Teunis. Podręcznik dla

709/710. S z e k s p ir ,  Knpiec W enecki.
711. Portal], Poematy
712/712. Hoffmann Panna Soudery.

Kopalnie faluuskie.
714/715. S x t)k sp :r , JKkbei 
716/720. M a j tr s k i .  Opis ziem dawnej 

Polski.

*■»
grających.

707 7 0 8  Słow acki, Beniowski.
D alsze tom ik i w  druku,

KAŻDE DZIEŁO OSOBNO DO NABYCIA W KSIĘGARNIACH.

398 3 5

Pojedynczy numer 24 hal. (12 ct.)
Równocześnie wvszły.

w JiMioteczcć dla dzieci i n M M f
Ks. 68. C ie m b r o n ie w ic s ,  Pamiętnik  

zająca wedłng powieści A. Dygasiń­
skiego. 40 h.

Dalsze książeczki w  druku.

m "
T XXV. Ustawa siytó**swa z dnia 

23 czerwca 1881. w iaz z rozporządi3- 
niam i. 1 K 59 h.

Dalsze tomy w druku.

Szczegółowe katalog: na żądanie darmo i opis tnie przesyła

W .  M n h e r k a n « U a  v /  Z ł o c i o w i e .

  r  r  = = s tt* Risma (epszegu mydła toaletowego ja k : 
Krajowe NSydła przetłuszczone hygieniczne W. Bracha z Tarnowa.

Rozmaite zapachy, W ydelikaca cerę, chrom  od liszai, szorstkości pękam ia skóry Niszczy piegi, 
pryszcze, oraz wszelkie nieczystości ciała. Po krótkim  użyciu Widoczne są  najlepsze rezu lta ty  I>  
nabycia w w yłączrym  składzie fabrycznym



6 Nr. 30 N O W a  R E F O R M A Środa 20 Stycznia 1909.

776 1 7

235 31 40

W a ż n e  d la  ro d z icó w !
Dl i towarzystwa mojego syna, ucznia IV kla­
sy g.mnazyr-m w Krakowie, przyjmę na m ie­
szkanie rówieśn.ka inteligentnego, dobrze wy- 

bowanego. Troskliwa opieka zapewniona. — 
W arunki przy stępne. — Wiadomość: K iaków, 
ni. Mikołajska 1 13, I  piętro. 803 1 5

Pasitenka
t  tadnem pismem poszukuje zajęcia popoiu- 
di : owego w murze. Zgłoszenia pod R. S . poste 
restante K r a k ó w . 799 1 3

p o l s e a  c z u c i o w e  
■ •• | .iunownic

wyborewt gatunki

K a ^ p a lo n ej
najnowszym 

i najlepszym spo< 
sonem za pomocą

. sor?ra&o powietrza’*
po cenach 

najniższych

M. JRW ORM CKL

H R ftK O W

25 7 O

Poszukuje się kapitalistów, u taścicieli fabryk, 
młytiów .ab realności w Galicyi, do krajowego 
wyrobu ciastek i biszkoptów, bardzo rentowne­
go, mającego zapewnioną subwencyę krajn. 
Zdolny wiedeński fachowiec jest już na miej­
scu, tudzież zupełne, nowe cenne rządzenie 

maszynowe, a interes już rozwinięty.
Zgło«renia listowne pjd „ W sp ó lz iem i p i­

la m i 7 7 9 “ przyjmuje Adm inistracja „N Re­
formy11. ‘ “7 :y  1 3

SPiiHT Z M
h o t  ( » i )

laski z bam busa do nart, 
obręcze śniegowe.

S a n k i
dla dzieci.

SANKI tóodle) SPORTOWE
polecają najtaniej 413 1 o

RE1MI 'X X  KRAKÓW.
Rynek 37 , Linia A-B.

I
sk ład  fo rte p ia n ó w , pianin i h a r m o n i i ! ,

poleca 121 15 O

najlepsze instrum entu 
iirm  Krojczych.

W yłączne zastępstw o fabryk Bó- 
sendorfcra, Ehrbara, W irtha, Ko- 
lylciewicza. Zarazem najpraktycz­
niejsze krzesła do fortepianów.

F o r t e p i a n  k r ó t k i
Schreibt.a w dobrym stanie, zaraz do sprze­
dania. Ulica Długa I. 18, I piętro, drzwi na 

lewo. o l l  1 2 -

113 S P f K t o i G
m aszyna system u Underwood, dobrze 
utrzym ana, w raz z mimeografem i sto­
likiem O glądać można w  drogueryi 
W nych pp. Zopolha i Ski, ul. Sienna. 

815 1 5

p t 5z a l s i i ] e i y :
M ia d s z e g o  p o in o c n iH a  ia iid iu  

w e q a  do pracy w magazynie
l iw b c h  p o a o c n i k o w  p i e r n i k a r  

s k i c h  zdolnych w  ubierania (szpryco 
w aniu).

S t r ó ż a  f a b r y c z n e g o ,  
f a - o w a  f a b r y k a  b i s z k o p tó w  i c u  
k r ó w  S ta n i s ł a w  G u r g u ' w  J  i ro -  
s f a w ia ,  8u  i  3

P t e f a
duża, przy ul. M ikołajskiej do w ynaję­
cia zaraz. Bliższa wiadomość w handlu 
A. H aw elka, Kraków. 812 1 6

Kamienica J M e t a
w P rądniku  Czerwonym przy ul. M orgen­
sterna (przy rogatce w arszaw skiej 186)
do sprzedania. Wiadomość tamże.

806 1 3

M i o d y
in te ligen tny  gospodarz, la t 31, żonaty, 
teoretycznie i  praktycznie w gospodar­
stw ie dóbr wykształcony, puszukuje po­
sady u  właścicieli lub dzierżawców dóbr.

Zgłoszenia: J ó z e f  F f ta la ,  Ćeske Bu- 
dejowice, Oe&ka ulice 46. 805 1 2

ażehy sî  przekonać o miŁkornlteś ski 
teczności tychże na o^aana oddechowe 
przy dolegliwościach gardła przyspieszyć

natychmiastowe usunięcie takowych.
%

Cena pudełka li  1.T5.

Do otrzymania we wszystkich aptekach, m  

G ł ó w n y  . . . ł a d  d la  A cirt.ro  i e r ;

K O S m B L L A

apteka „pod murzynem"
Wiedeń I*

WippEngerstrasse 12. P s i  p  a #

Miesuskame
bardzo tanio do wynajęci? składające się z 3 
lub 2 pokoi, kuchni, ogródka z altaną w bardzo 
zdrowej miejscowości, jedenkilometr od Krakowa 
miasta. Zgłoszenia: Pokojski. Prądnik B ia ły  

78 2 4

Rralom HitiPiiii! Italii. T!Sf
wspólników do projektowanych bwoich interesów, 
W. P. II. poste restante Kraków. 406 6 16

imm ‘i r i t ó
360 [ j  sążni, z domem parterowym o 6 ubika- 
cyac , narożnik dwóch ulic, ewentualnie d w ie  
p a r c e le  b u d o w la n e  w napdiow szej dzielni­
cy Krakowa do sprzedania. Zgłoszenia: K. An- 
gelus, ul. św. Marka 19. _  527 5 10

S p r z e d a m  t-y k iń e
jedw abną, liliową, raz używaną. Bialo- 
błocka, ul F elicyauek 1. 21, II piętro, 

oficyny. 790 2 3

„GnrMa tfzlKjęca"
jedyny polski żurna! mód dla dzieci z dodat­
kami „ P r a k ty e s n a  O o sn o d y n . , „D la  M ło -  

„ K ą c ik  d la  d z ie c i11, „ P o d a te k  
l i t e r '  bh . d !a  d z ie  :i“ . W ychodzi punktualnie 
i-go każdego miesiąca Prenumerata kwartalna 
kor. 1'26. Ponadto utrzymuję gotowe kroje 
„Favorit“ w wielki.n wyborze R. U an dau , 
Lwów, ul. Czarnieckiego 3. 566 4 5

K t ó J e n i S  G .  I f i M l M O  i  W
w KraFcowie

pośredniczy

do kanapek w wielkim wyborze, 
kaw ior niesolony —  poleca

Ł. AKsHiUIri
K r a k M  253 4 o  F l c r j c ń s t o  3 1 .
Obok handlu pokoje do śniadań. 
Piwo pilzneńskie M arki B. B.

ile 2m a i
o 5 pokojach z przyn od 1 kw ietnia 
1909 r., względnie i wcześniej. Zgło­
szenia tylko listowne wraz z podaniem 
czynszu przyjm uje A am inistracya ,.N. 
Retormy** pod JL. J .  7 1 2 1 .  347 16 o

286 8 12

L. 658. 813 1 3

Pierwszędna instytucya daje 
Panom i Taniom możność 
osiągnięcia znacznych do­

chodów. Urzędnicy, n auczyćie- 
le, naczelnicy gmin i t. p. m o­
g ą . sobie zapewnić pokaźny 
poboczny zarobek. Zgłoszenia 
pod „ £ n e r g i a £< poste re­
stante K r a k ó w .  8 0 7 1 3

K o n K u r s
M agistrat m iasta Tarnow a rozpisuje 

konkurs n a  prowizoryczną posadę i n ­
ż y n i e r a  k ierow nika biura wodociągo­
wego celem przeprowadzenia budowy 
wodociągu miejskiego w Tarnow ie z pła­
cą roczną 8000 koron, tudzież w razie 
zadow alaiacego w yw iązania się z zada­
n ia jednorazow ą odpiaw ę 4000 koron.

Posada jest zaraz do objęcia po za­
łatw ieniu zgłoszeń.

Bliższe oznaczenie stosunku umow­
nego będzie przedmiotem osobnego kon- 
tiak lu .

U biegający się o tę posadę winm 
wprost, lub za pośrednictwem  swej prze­
łożonej W ładzy wnieść podanie do tut. 
M agistra tu  w term inie do 1 0  lu iC gO  
1 9 0 9  i wykazać się świadectwem II. 
egzaminu państwowego z W j działu in- 
ży n k ry i i udowodnić specyalne uzdol­
nienie fachowe i w ynik, dotychczasowej 
pi ak tyki w dziale budowy wodociągów 
oraz znajomość języka polskiego i nie­
mieckiego w  słowie 1 piśmie

Opis przebiegu życia pożądanym.
T a r n ó w ,  dnia 16 stycznia 1909 r. 

M a g i s f r a f .
Burmistrz 

D r  l e r ł i l .

p o  c e n a £ l i  r e d a k e y j f t y c n . 324 10 10

to
O

Dobrze prosperujący 2 wyrobioną klientelą

Hnntfs! k o r a m i
win, wódek, przy najruchliwszej ulicy w Kra­
kowie z powodu słabości do sprzedania. Zgło­
szenia: W. Suhbnthaler, Kraków, Karmelicka 

664 4 5

lin minriij wieczornego jako bu­
llę fujęllu cnalter i korespon­

dent. Zgłoszenia pod L. W. XIV. poste 
res tan te  Kraków, za okazaniem  kw itu 
inseratowego. 705 5 6

iirzqdzenif! M u r n i
do sprzedania w  całości lub częściowo. W ia­
domość w kawiarni Jana Kijaka, Rynek 1 .inia 
A B, między 12—3. 0 )9  5 6

Dnia 29 stycznia 1909 odbędzie się o godz. 
10 przed południem w c. k. Sądzie pow. w No­
wym Targu

L ic y t a c y i i
domu stojącego przy ul Sienkiewiczu w Zako­
panem, należącego do p. Stanka w Nowym 
Targn. AV adyum 3.305 kor D un nowy, w śli­
cznej miejscowości, widok na Tatry, front na 
południe, parcela przed werandą. 757 2 3

Z M o b i l e L aurk i & Kleinent 
o sile 8/9 IIP . i 

14/16 IIP . praw ie nowe do sprzedania 
w Krakow ie. W iadomość: WL Gurgul, 
Bochnia. 789 y 3

b u c h a l i e r y c z f i e g o  do buchalteryi po- 
dwóinej i bilansów kwalifikowanego.

U r z ę d n i k ó w  d v ;i k i i  B u c !  a l f c r y -  
c z n y c f e ,  młodych, kw alifikow anych i 
p r a k t y k a n t ?  lu fc  k o n -
C p p to w s g o  kw alifikowanego (praw nika 
ukończonego z wszystkiem i egzaminami 
państwowemi) p r z y j m i e  z a r a z  Towa­
rzystw o wzajemny d i Ubezpieczeń Urzę­
dników pryw atnych (Zakład ustawowy 
em erytalny zastępczy) we Uwou ie.

751) 3 i

Z n i k n ą  f i p i i i y .
Niniejszem mamy zaszczyt P. T. Publiczność zawiadomić, że P . L u e ,V * in  

S / a f r a n  w ystąpił z przedsiębiorstwa p. t.:

S z ^ i n n  &, © I k i d s i K i I k
Spółka handlowa i przbmysfowa w  Krakowie

i że przedsiębiorstwo to  prowadzonem nadal będzie pod firmą:

J o z e f  O lk u s z n ik
Dom handlowy i przemysłowy w Krakowie

Zarazem  zawiadamiamy, że biura przedsiębiorstwa powyższego przeniesione 
zostały do domu przy u l i c y  S ł a w k o w s k i e j  I .  2 3 ,  I-sze piętro

Polecając powyższe nowe przedsiębiorstwo nadal łaskaw ym  względom 
P. T . Publiczności, pozostajemy z Wysokiem poważaniem

L u c y a n  S z a f r a n ,  J ó z e f  O lk u s z n ik .755 3 3

Już otwarty wielki skład towarów bławatnych, jedwabnych i pod­
szewek p r z y  u l .  M i k o ł a j s k i e j  L .  I ,  d a w n ie j  pod „Kościuszką 
Uprasza się przyjść i obejrzeć na wystawach towary i podane 
ceny. Zapewniam, i  kupujący będą % z a k u p n a  w moim nowym  
liandlu bardzo zadowoleni, gdyż sprzedaję tylko dobre towary i po 

cenach bez konkurencyi. zupełnie stałych.

572 3 5 z poważaniem

Pinkus Feser.

PATENTOWANE PIECE
W U E R B I  A N B  ; , I E nJ E 0A “

z  p o w o d u  og .'trinn& ; o tr  ;czĄ cfnosc» w ę g la  
: n a j l e p s z e  i l a  z a k ła d ó w , s z k ó l  i  t .  p . :

W yłączna sprzedaż 106 6 o

W . Halski. K ra k ó w , Sukiennice.
Cenniki na zadanie.

M a s ł o
naturalne, co dzień świeże, w ysyła w 5-cio ki­
lowych paczkach franko do każdej stacyi po­
cztowej za pobraniem po cenie 4 złr. 96 ct. 
J ó z e f  I t o n ^ a n l y  l i a r n n s ,  S z c p c s -  

Ó fa lU , Węgry. 758 3 20

M e H o w i e .
W ielniożnemu Panu H e n r y k o w i  G o t t l i e -  

b o w i ,  zamieszkałemu w K iakowie, przy ul. 
Dietlów skiewskiej 1, 68.
składamy serdeczne podziękowanie za sumień 
ną pracę w przygotowaniu nas w krótkim cza 
sie do egzaminu z rachunkowości państwowej, 
kupieckiej i ogólnej, kióry w c. k Namiestni 
piwie złożyliśmy z oardzo aobrym postępem.

Emffla fizierzyuska. M. Lisowska, St. Ma­
nnica. Adam Gąsior, Blim ka (loldlust, Salomea 
Goldlust. li. Schekówna, L. Grzybowska, Em. 
Kozłowska, J. Zegariowski, Em. Dynćowiczów- 
na, M Suszyńska. 11. Hetper, M. Terlikiewi- 
czówna. Eug. Maksymowicz, A. Kicliowa, I. 
Trzopówna, M, < lorzkowska. 73 5

Jako dobrego i sumiennego nauczyciela, po­
lecamy Uo najgoręcej P. T. Publiczności.

Z & z D l e n i c a
(willa) nowa, elegancko z komfortem 
urządzona, w Jaśle , uroczęm, podgór- 
skiem  miasteczku, z powodu wyjazdu 
właściciela tanm  do sprzedania. Zgło­
szenia listow ne przyjm uje A dim nistra- 
cya ,.N. Reformy*1 pod Z. D. w Krakowie. 

679 5 6

M e n  d e  B i d . l i
w  K r a k o w i e

poszukuje 783 2 2

s u b j e k t a .
H a s n ź y s i k a  c ś i .

poleca się pp. Doktorom, tudzież Szanownej 
Publiczności. — APykonuje masaże całe lub 
częściowe, również podejmuje się opieki nad 
ohorymi. Z szacunkiem J. R a a o n is k a , Jagiei- 
lonsKa 7, parter na prawo. 647 3 5

M K i
jedno konne, faetony nowe i używane, 
w dobrym stanic, wózki resorowe nowe 
i  landauery, ma do sprzedania oraz przy j­
muje do napraw y Jó fcef 3 0 1 , m ajster 
kow alski, I f c o w o J r z a  Nr £33 .

F  budowniczy z czteroletnią
B t S Ł f l i H  J t l  praktyką poszukuje posady 

w biurze lub na budowie. — Zgłoszenia pod 
P. A. 3. poste restante Kraków. 769 a 6

!fi
potrzeba na dobrą hipotekę. Zgłoszenia 
pod M. S. 3 2 4  poste res tan te  KraKuw, 
za okazaniem kw itu  inserat. 775 2 3

meblowane z kuchnią lub bez kuchni. 
Ul. Długa 12. 780 3 3

JUBILER

S. M f l A Ł d u i i a
hruKdw, Rynek gł. I. Ig.

Bkład wyrobów złotych  i 
sreb rn ych  najgustow niejszych 
w największym wyborze.

Zam iana, tudzież napraw a bi- 
żnteryj sumienna i punktualna. 
C liió sk le  sr e b r o  jio re n a c h  fa ­

b ry czn y ch  n a  sk ła d z u '.

f c y a i i - M i posady, 
może objąć 

Leon Czerwiński, w  Niegowici, obok 
Bocnni. 781 3 4

652 3 4

L sgH ysrab ye
polskiego szlachectw a ułatw ia N. W, 
poste restan te  Kraków. 105 24 30

3 f i  f i k  A! 0  * kuchnia, ITI-cie piętro, 
„ lu d "  T  front, do w ynajęcia. — 

W iadomość: ul. S tolarska Ui, od godz. 
1 0 — 12 . 785 2 3

1
się chce tanio ubrać według angielskiej pier­

wszorzędnej mody, zamawia ubranie u

G Ó R K I ,  k r a w c a
K r a k ó w , F lo r y a ń s k a  21.

Na prowiDcyę wysyłam próbki, modele, spo­
sób brania miary, oraz ceny ubrań 570 3 3

uuziela lekcyi tańców  tylko w domach 
pryw atnych i  pensyonatach.

Łaskaw e zgłoszenia: S tarow iślna 14, 
u D ra E kera. 488 c to

Z a k o p a n e  -  -  -
‘„Li ło

otwarty przoz cały rok lJokuj“ ciepła, słoneczne, 
weranda kura.yjna, łazienka. Kuchnia zdmwa. 
f'env nizkie Opieka dla chorych zapewniona. 

505 7 12

jn z całem utrzy- 
jC manieni każ­

dego czasu do w ynajęcia ul św. T o ­
masza 1. 32, U  p. 754 2 5

Za 25 koron
wyucza kroju francuskiego najlepszą metodą 

w  15 lekcyach

• M S I S J ł l "
Krrków, ul. Grodzka i8, 111 p. naprzeciw 

handlu p. Schwarza.
Najświeższe formy sprzedaje d'a ILu i dzieci. 

Na prowincyę w ysyła odwrotnie.
Kraje, fastryguje i dopasowuje su­

knia i t. p. 403 8 10

Mięso! t i  tuczony! E Ł S
4 gęś na smalec lub do pieczenia, 3 —4 ka­
czek lub kur 6 K, wszystko świeżo one, wprost 
z pod noża. Ch Wahrhaftig, PodwofOCzySKa 8

778 3 3

P o s z u k u je  s ię
zdolnych akwizytorów do artykułu rekla- 
mowegO.

Oferty pisemne pul , Monopulereklame“ przyj 
muje z grzeczności Gł. Agencya Dzienników i 
Ogłoszeń, Kraków. Sławkowska 2. 771 2 2

Przystojny k ao n ie r
Polak, la t 26, inżynier, w łaściciel fa­
bryki, dającej 50 do 80°/0 czystego do­
chodu (co dać może do 30.000 kor. ro­
cznie), pragnie poznać miłą, in teligentną 
pannę, Polkę, z odpowiednim posagiem 
(najm niej 20.000 kor.) w celu m atry­
monialnym. Zam iary najuczciwsze. Ł a­
skaw e nieanonimowe zgłoszenia z foto­
grafią pod „Uczciwość1* poste rest. Kra­
ków I, za okaz. kw itu inser. 747 2 2

FAJKI
z drzewa Bruyćra,
przedni fabrykat z pra­
wdziwego nis*niszczal- 
nogo drzewa Bruyóra.
Gładka główka z wygiętym  
odlew, z Bruyura, cybuch 
v» iśniowy a, ustnikiem z ro­
gu i trestką z jedwabiu, 
ukoło 21 Cl-, długa E 1-50 
Takasama fajka jednak z 

_  rzeźbioną naoko*o główką 
_ . z drzou a Bruyóra K. 1*80
PrZjj ‘mnt i suche E ajw ijkszy wybór przjrzą- 
p tlenie, prz«tn w palaczy znaieść
czy: u łcI i smaku mo B̂a w katalogu,

mcprzescig ione. k& ry  rozsyła się darmo 
i  opłatnie.

Do nabycia przez firmę c. i k. nadw. dost.

H A N N 3  K O N R f t D
D o m  r o z s y l k o w y  w  Briix N*. 416 ( C z e c h y )  

Proszę we własnym  interesie zażądać mego 
bogato ilustr. polskiego katalogu z  przeszło 
SOoO odbitkami darmo i opłatnie. 11815 15

Z  drukami Literackiej w  Krakowie, ul. Jagielle uska 10 . Rządca Drukarni L. K Górski


